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Mowt tnidŁ&ścŁ
Po przesunięciu na dalszy plan i późniejszy 

termin koatrowersyj polityki narodowej, wytwo
rzyli agraryasze w austryackiej Raazie państwa 
nowe trudności z powoan konieczności ratyfiko
wania traktatu handlowego z Rumunią i uchwa 
lenia ustaw, ,,upełuomacniających“ rząd do za
warcia traktatów handlowych z innemi państwa
mi bałttańskif mi — Pokazało się, że parlament 
anstryacki jednoczy nietylko całą masę antago
nizmów narodowych, zaostrzających się z każdym 
dniem z powodu nieprzejednanego stanowiska 
BLronnictw niemieckich, ale że gromadzi on tak
że niemniej obfity materyał palny w postaci 
kwestyi agiarnej.

Agitaeya agrarna, dająoa z Wiednia dyrekty
wy, wywołuje walkę ekonomiczną miedzy sta
nem rolniczym a miastami. —  Nie jest ona ani
0 włos mniej radykainą, od narodowej i socyal- 
nej. a ma podkład polityczny Właściciele ob
szarów dworsRich czują i zdają sobie z tego spra
wę, że czas przewodnictwa ich wśród ludu, mi
nął bezpowrotnie. To przewodnictwo wymknęło 
się iii. z rąk. Lud, nietylko w naszym kraju, 
lecz, jak się pokazuje, także w krajach niemie
ckich, usunął się niemal w zupełności od wiel
kiej własności i utworzył stan oddzielny, wy
grywający interesa własne przeciw wielkiej wła
sności Dzięk i powszechnemu glosowaniu, wielka 
własność wyzutą została z dotychczasowych 
przywilejów i stanęła na politycznej równi z dro
bnymi rolnikami. Aby ratować się przed kata
strofą, rozwinęła ..zielony sztandar11 ■ wystą
piła z hasłem solidarności stanu rolniczego, jako 
takiego. —  Pod jednym sztandarem znaleść się 
więc powinien „chłop" i „obszarnik".

Radykalizm agrarny wytwarza sziuczne sy
tuacje tam, gdzie ich w rzeczywistości nie ma
1 być nie powinno. Państwo, • jako takie, nie 
może darzyć przywilejami jednego stanu, z po
minięciem innych, jeżeli całci polityki ekono
micznej nie chce sprowad.-.ić do absurdu. W ięc 
i traktaty handlowe nie mogą żadną miarą 
zrywać zdrowego stosunku między doniosłością 
interesów produkcji rolniczej z jednej, a prze
mysłu z drugiej strony. Agrarzyści jednak poza 
namacalnym, fizycznym niejako interesem swe 
go stanu, nie chcą w traktatach handlowych 
uznać uprawnienia czynniKÓw innych —  i wy
wołują przez to antagonizmy, grożące katastro
fą nie tylko w pailamencie, lecz w patistwo- 
wem życiu ekonomicznem wogóle.

Taka katastrofa zawisła obecnie nad Au- 
etryą z powodu opozycji agrarzystów wobec 
traktatów handlowych. Stawianie kwestyi od
szkodowania dla robotników w zamian za prze
puszczenie przez ich przedstawicieli prowuzoryum 
budżetowego, wytwarza sytuację dla rządu i 
p".i lament u przymusową i niezdrową. Państwo 
iczyć się powinno z interesami rolnictwa; K o

łu polskie, ja to  reprezentacja kraju rolniczego 
nie może ani na chwilę interesów tych lekce
ważyć. Inna rzecz jednak, czy dobrze się im 
Błuży, osłabiając, przez niewłaściwe ich pojmo
wanie, drugi najważniejszy czynnik, bo odbior
cę. konsumenta.

Po niorozegrancj walce w zakresie polityki 
iiarodowej, staje więc parlament austryacki *’0- 
bec z lostrzającej się walki stanowej, narzuco
nej mu przez agrarzystów. Czy znękany prze
wlekłem przesileniem parlament austiyacki wy- 
tizyma ten napór, czy starczy mu sił na poko- 
oan.e nowych trudności?

Pytanie to niepokoi dzisiaj całą Izbę, nad 
którą unosi się widmo bliskiego zgonu.

(1 e 1 e f  o n e m).

W i e d e ń ,  15 grudnia.
W czoraj wieczorem odbyła się narada posłow 

p o l s k i c h  z miast, w sprawie zachowmnia się 
pizy głosowaniu nad t r a k t a t a m i  h a n d l o 
w e  m i. Wprawdzie wśród posłów miejskich nie

było jednomyślności zupełnej, jednak większość 
tych posłów oświadczyła się bezwarunkowo za 
traktatami handbwemi. W obec tego jest praw- 
dopodobnem, że takż s K o ł o  p o l s k i e ,  tak sa
mo, jak inne stronnictwa, uchwali s w o b o d ę  
g ł o s o w a n i a  przy traktatach haadiowycn; 
traktaty te mają zapewnioną w Izbie większość, 
jeżeli tylko wogóle przyjdzie nad niemi do gło
sowania.'

. „N. Fr. Presse“ donosi o rokowaniach m i ę 
d z y  P o l a k a m i  a R u s i n a m i ,  jakoby ua 
wczorajszej polsko-ruskiej konferencyi ułożono, 
aby część sumy, przeznaczonej na podniesienie 
rolnictwa, rozdzielona została p r z e z  o s o b n ą  
s e k c y ę  g a l i c y j s k i e g o  T o w a r z y s t w a  
g o s p o d a r c z e g o  między Polaków i Rusinów 
w stosunku rezultatu s p i s u  b y d ł a ,  znajdują
cego się w rękach r u s k i c h .

Wiadomość ta jest po części niedokładną, a 
po części fałszywą Koło polskie godzi się tyl
ko na rozdzielenie tej sumy p r z e z  g a l i c .  
W  y d z i ał k r a j o w y  wprost mit dzy dotyczące 
korporacje rolnicze. Co się zaś tyczy sumy 5 
milionów koron, przeznaczonej na podniesienie 
h o d o w l i  b y d ł a ,  to Rusini żądali, aby w in

s ty tu c ji, która ma być w tym celu powołana, 
u t w o r z o n o  o s o b n ą  s e k c y ę  p o l s k ą  i 
o s o b n ą  s e k c y ę  r u s k ą .  To żądanie jednak 
Polacy „a limine" o d r z u c i l i

Wśród posłów polskich wywołało wystąpie- 
' nie posła S y l w e s t r a  także z tego powodu 
zdziwienie, że właśnie poseł Sylwester w osta- 

| tnich rokowaniach o uruchomienie parlamentu 
stał na stanowisku, że nie należy Unii sło
wiańskiej ż a d n y c h  czynić koncesyj i że nie 

j należy płacić jej niejako w ten sposób za za
niechanie obstiukeyi. ubecnie zaś, gdy tylko 
Rusini zgłosili dwa wnioski nagłe, wysunęli 
się od razu Niemcy, jako ich poś.ednicy i pa 
tronowie i żądają formalnie wypłacenia Rusi
nom ceny za cofnięcie tych wniosków nagłych 
i niewniesienie nowych.

1 Dziś rokowania parlamentarne toczyć się Dę- 
dą dalej.

Dziś także ma się odbyć w komisyi budżeto
wej g ł o s o w a n i e  n a d  p r o w i z o r y u m  bu 
d ż e t o w e m.

Centrala a g r a r n a  wydala wczoraj wieczo
rem płomienną o d e z w ę  do posłów agiarnych, 

.wzywającą do o d r z u c e n i a  za wszelką cenę 
'tiaktatów  handlowych. Odezwa zapowiada, że 
g d y b y  n astąpiły  n o w e  w y b o r y , to centrala 
agrarna weźmie sama udział w a g i t a c j i  w j -  
b o r c z e j ,  która powinna być prowadzona pod 
hasłem: „ P r e c z  z t r a k t a t a m i  h a n d l o w e -  
mi !  P r e c z  z i m p o r t e m  m i ę s a " !

W  kołach parlamentarnych twierdzą, żo na 
wypadek, gdyby parlamentarne załatwienie pro- 
wizoryum budżetowego i traktatów handlowych 
było możliwe, a nie dało się uskutecznić przed 
świętami, parlament zbierze się zaraz po świętach 
ponownie i o b r a d y  b ę d ą  t r w a ć  d o  o s t a 
t n i e g o  g r u d n i a .  W takim razie odpadłyby 
w tym roku sesye sejmowe. Sejmy zebrałyby 
się dopiero w scyczuiu, a parlament zebrałby się 
w połowic lutego.

T e l  „N. R e f o r m y .
Wiedeń, 15 grudnia.

(Z komisji budżetowej. — Kwesty* arożyżniana. — De- 
jrataiya z kraju.)

Kom isja b u d ż e t o w a  odbyła wczoraj pod 
pizewodnictwem pos. CLiarego posiedzenie w 
obecności ministrów B 'Qnerłha, Haerlla, Biliń
skiego, Weisskirchnera, Sturgkha, Yrby i Ritta.

Przedewszystkiem przystąpiono do dalszego 
ciągu obi ad nad ustawą o k o n t y n g e n c i e  
s p i r y t u s u  i uchwralono 21 giusami przeciw 
18 przejście do dyskusji szczegółowej. W dy- 
sknsyi zabrał głos między innemi minister B i 

l i ń s k i  i zaznaczył, że na razie chodzi tylko o 
prowizoryczna przedłużenie obecnej ustawy na 
rok jeden. Po przemowie sprawozdawcy p. Bat- 
taglii, p r o j e k t  u s t a w y  p r z y j ę t o .  Przy
jęto też rezolucję, by iząd przy definitywnem 
uregulowaniu podatku od ' wódki, uwzględnił 
stopniowa zniżenie zarówno kontyngentu jak i 
napięcia między kontyngentem a ekskontyngen- 
tem spirytusu. Pizyjęto dalej rezolucyę, wzywa
jącą rząd, aby kontyngent, jaki zostaje woinypę 
rozdzielił przedewszystkiem między związkowe 
gorzelnie spirytusowe i uwzględnił z nich prze- 
dewszysekiem te, które żadnego stałego kontyn
gentu nie posiadają.

Przemawiało kilku mówców, między innym 
pos. K r a m a r z ,  który przedstawił postulaty 
Unii co do ilości i rozdziału tek ministeryal- 
uycb, i utworzenia rządu pozaparlamentarnego, 
jako przejściowego. Następnie omawia! pos. Kra
marz proces Friedjimga i rzekomą instrukcję serb
skiego ministra spraw zagi. Milovauowicza dla 
wiedeńskiego posła serbskiego,' jako zwykły 
fałsz. Zawarty tamże nstęp o „wszechsłowiańskiej 
propagandzie", zalicza mówca do najgłupszych 
rzeczy, jakie istnieją. Jest rzeczą niezrozumia
łą, jeżeli usiłuje się aneksyę Bośni uzasadnić 
przez podobne głupie wymysły i fałszowanie 
aktów. Mówca zarzuca prezydentowi sądu w 
procesie Friedjunga brak bezstronności. W koń
cu oświadcza mówca, że ludy reprezentowane 
w Dnii prowadzić będą dalej wmlkę przeciw 
temu systemowi, aż zaprow adzony będzie system, 
który da rękojmię," że rządy będą bezpartyj
ne i sprawiedliwe dlaws/ystkich ludów mo
narchii.

Na tern obrady przerwano. Nastęne posiedze
nie dzisiaj po południu.

K ó m i s y a  d r o ż y ź n i a n a  ukonstytuowała 
się wczoraj, wybierając przewodniczącym p. Hri- 
bara, zastępcami pp. S t a n i s z e w s k i e g o  i 
De  ml  a. Postanowiono na posiedzeiru, które 
się ma niebawem odbyć, rozpocząć generalną 
dyskusyę nad k w e s t y ą  d r o ż y ź n i a n ą ,  i 
nad zarządzeń ars i, które się ma w tej mierze 
wydać; dalej prosie rząd, żeby komisyi dostar
czał materyału o cenach mięsa, bydła i paszy, 
jakoteż o taryfach towarowych i transporcie 
środków żywności.

Wczoraj przybyła tu ze  L w o w a  deputaeya, 
złożona z wiceprezvJe łów miasta F.pplera i 
Asx,kenazego i radnych* Lisicwicza i Rawskie
go, celem  in te r w e n c ji  u d o ty czą cy ch  m inistrów  
w sprawie usunięcia r a m p y  ż ó ł k i e w s k i e j ,  
zarządzenia nowego pomiaru miasta dla spro- 
stuwaoia my nego katastru, w sprawie zmiany 
sposobu pobierania akcyzy od nierogacizny, 
wprowadzanej na targ lwowski, ymeszcie w spra
wie objęcia przez rząd gwarancji za pożyczkę 
na wybudowaań domu warsztatowego we Lw o
wie.

W  parlameitcie pojawiła się także d e p u t a -  
c y a  s z y n k a r z y  g a l i c y j s k i c h ,  złożona 
z delegatów wszystkich miast G alicji. Depnta- 
cya przybyła z żądaniem, aby do ankiety, jaka 
ma być w przyszłym miesiącu zwołaną w spra 
wie przepisów wykonawczych do ustawy o o 
płatach szynkarskich, powołano także reprezen
tantów zawodu szynkarskiego.

Komisja Dumy, mająca rozpatrzeć projekt 
rządu o oderwaniu od Królestwa Polskiego zie
mi chełmskiej, rozpoczęła Już swro prace. Na 
pierwszem posiedzeniu tej komisyi przyszło do 
ciekawej koutrowersyi pomiędzy przedstawicie
lem rządu, wicemiuistiem spraw wewnętrznych 
K r i ż a n o w s k i m ,  a kilkoma członkami ko
misyi. Zainterpelowali .oni Kriżanowski go, dla
czego rząd przy projekcie chełmskim odstąpił 
od stałego swego zwyczaju dodawania do ka
żdego, wnoszonego przez siebie projektu, ob

szernego komentarza, wyświetlającego historyę 
dotyczącej sprawy.

Kriżanowskij którego to zapytanie niemile 
dotknęło, odpowiedział, że rząd nie uważał za 
stosowne zagłębiać się w dociekaniach history
cznych co ao Chełmszczyzny, ponieważ w spra
wie tej decydującem jest nie to, co było, ale 
to, co jest obecnie i co rząd wraz z Dumą ze
chcą postanowić...

Po rakiem „wyczerpującem" oświadczeniu 
przedstawiciela rząda, rozpoczęła się dyskusja, 
w której na szczególną uwagę zasługują głosy 
dwóch nacjonalistów rosyjskich C z i c h a c z e -  
w a  i hr .  B o b r i n s k i e g o .

Pierwszy rzucił „nową myśl" zaokrąglenia 
nierówmej figury gub. chełmskiej przez posunię
cie jej granicy na zachód Motywował teo wnio
sek względami geometryczno-estetycznemi —  i 
scisłą statystyką ludności.

Hr. B o b r i ń s k i j  znowu polją ł myśl, rzu
coną przez p. Cziohaczewa, i przyoblekł ją w 
realne Kształty. Graińca ziem russkich (hr Bo- 
brinski korzysta z podwójnego znaczenia s*owra 
„ruskij") przechodziła niedaleko Krakowa, czy 
też nawet przez sam KraKów (!)  „Sudomir" (ma 
to być Sandomieiz) to rdzenna ziemia rosyjska, 
należałoby więc i t ę  z i e m i ę  p r z y ł ą c z y ć  
do chełmskiej gubernii, Są dowody historyczne: 
.v Opatowie (pod Sandom;erzem) znajdowało się 
biskupstwo lubuskie, stąd wynika, że „Sudo- 
mir“ jest ziemią rosyjstą".

To samo mówń hr B o b r i n s k i  o Podlasiu: 
jest to rosyjskie województwo brzesko-litewskie. 
Koło miasteczka Sokołów, oznajmi i z tryumfem 
Bobrińskij —  znajduje się miasteczko Ruski 
Buczyn. Ozy to nie dostateczny dowmd, że jest 
to ziemia ruska? Zresztą, jeżeli tego panom 
mało, —  mówił —  to wmzak tam znajdują się 
olbrzymie majątki Radziwiłłów, dawnych bojo
wników („poborm kow ") prawosławia, i hr. P o
tockich, staiożyincgo rodu nuskiego. Z  tych 
więc wszystkich względów należy nie tylko Chełm
szczyznę wyodrębnić, ale i całą prawie gubernię 
siedlecką.

Na tę mowę odpownadał poseł P a r c z e w 
ski .  Na kresach każdego państwa, —  mówił 
p. Parczewski —  istnieją ziemie prze.śeiowe, 
pasy graniczne. Taką granicą pomiędzy Polską 
a Rusią jest ziemia Chełmska, a raczej cała 
Ruś Czerwona Na takiej granicy wytwarza-się 
ludność, na któiej kultuię składają się pierwia
stki obu  sąsiadu jących  narodów . N ie chodzi tu 
tyle o filologię, iie właśnie o kulturę. Ponieważ 
hr. Bobrińskij sięgnął daleko do historyi, więc 
i poseł Parczewski, rozpatruje historyę tych 
ziem, zaczynając od X  wieku. W  roku 981 
Włodzimierz zabrał „grody czerw ieńskie" Pola
kom, jak piszą o tem ruscy kronikarze, stąd 
wniosek jasny, że ziemia ta należała d o  P o l 
s k i .  W ogóle aż do czasów książąt halickich, 
Daniły i Romana, Bug stauowił zachodnią gra
nicę ziem ruskich; za tę' granicę przeszli dopie
ro ci książęta, którzy, jak wiadomo stworzyli 
samodzielne Księstwo Balickie. Kulturę tych 
ziem stworzyli Polacy, na to znowu są dowody 
historyczne w kronice Długosza, który zazna
cza, że były tam dwa biskupstwa, ale i jednego 
byłoby za dużo, do tego stopnia niezalndniono- 
mi były te ziemie, dopieio kolonizacja polska 
zaludniła ją  i wniosła ze sobą sweję kulturę.

„Jedncm srowe.n —  zakończył poseł Parczew
ski —  jeżeli sięgnąć w danym razie do odle
głej historyi, jak to niesłusznie czyni hr. Bo- 
brinskij, to i wtedy okaże się że motywy do 
wyodrębnienia ziemi Chełmskiej są niedostate
czne, gdyż nigdy ona ziemią rosyjską niebyła".

Dyskusya ta daje przedsmak tego, co się bę
dzie słyszało w pełnej Dumie, kiedy nad spra
wą Chełmszczyzny zaczną się rozwodzić rozmai
ci Puriszkiewicze. Aleksiejewowie i t. p. patryoci 
i „historycy" rosyjscy.
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Ludwik Stasiak.

KAŁiKRKCIliaiĘ.
Powieść humorystyczna.
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Zebrała się rada na posiedzenie Po zagajeniu 
powstał pan Walenty Piołun. Rzekł z ogniem:

—  Obywatele! Wszyscy, jak tu siedzimy, je 
steśmy wrogami kolei, żaden z nas nie chce 
kolei, kolej jest klęską i upadkiem miasta. 
Znam wasze na tę sprawę zapatrywania, sjioł- 
B.jcie więc w tej chwili obywatelski obowią
zek...

Po mu wie Piołuna zabrał głos Aiwentowski. 
Mówił kilka słów. A  gdy mówił, to śmiechem 
grała jego sucha, gotycka twarz.

—  Ja was panowie o jedno proszę. Zaklinam 
was, aby też nikt nie głosował za prywatą, ale 
Wszyscy, jak jeden mąż, głosujmy za tem, co 
każe obywatelski obowiązek.

Usiadł. Odbywa się głosowanie tajne.
Robi sekretarz z burmistrzem skrutynium..
—  Piekło!
Na czterdziestu glosujących trzydziestu dwóch 

głosowało za kuloją!
Burmistrz, który jeszcze wczoraj wieczór 

7, w iększą połową rady pod pioą o sprawie ko
lei rozmawiał, wytrzeszczył teraz na Adwen- 
towsKiego oczy i rzekł:

—  W  Imię Ojca i Svna i Ducha świętego. 
Amen.

Jak konserwatystom przewodniczył Franci
szek Gorzała, jak opozycji przewodniczył Ad- 
weutowski, tak dńszą stronnictwa koLuńskicgo 
był Szymon Cisek. BjJa to postać bardzo w po
wiecie znana. Ojciec jego był garbarzem, sy
nowi też wielką garbarnię zostawił. Szymon 
Cisek długie lata nad rozwinięciem warsztatu 
pracował, pieniądze ciułał, mówią, że kilkadzie
siąt tysięcy uciułał. A  uciuławszy pie liądze, 
mając w ręku broń, której na imię banknot, 
jakby się na nowo na świat narodził. Otwarły 
mu się oczy, przekonał się bowiem, że pieniądz 
pracaje lepiej, aniżeli człowiek, że dochody, ja
kie niesie garbarnia, są niczem wobec tego, co 
niesie mądry obrót kapitału. Zaczął Cisek, han
dlować domami, zaczął kupować place, parcelo
wać je i pod budowę sprzedawać, gdy zaś przez 
rok hcodlu popróbował, rzekł do żony:

—  Wiesz, Kaziu, że garbarnia splunięcia nie 
warta.

—  Przecież na niej pieniądze zbiłeś...
—  Co ty mówisz, kobieto?... Jakie pienią

dze?
— No, no.
—  Z  głodu umieramy.
—  Przede mną nie udawmj.
—  Mówię ci, że bieda piszczy.
— Pod podłogą książeczki kasy oszczędności.
—  Książeczki są, ale w książeczkach nic 

wpisanego niema.
—  Gdzież się podziało?
—  W garbarnię wdazło. Biednsśmy, jako 

mysz w kościele.

—  Pokaż mi książeczki.
—  N e babom domem rząuzić
Szym on Cisek dobrze  pien iądzm i rządził.

A  w rządach groszem pomagało mu skneistwTo 
niesłychane. Cielęcina była na stole raz w ty
dzień, w niedzielę, zresztą świątek, piątek za
cierka na wodzie. Czeladnicy i chłopcy w gar
barni głód cierpią, we czwartek tłusty dostali 
jadło bez okrasy, bez mleka...

—  Panie majster! Toć to tłusty czwartek^ 
a my. jemy, jako wT piątek wielki.

— A  wiecie co ?  A  wiecie? Pomylił mię ka 
lendarz. Zdawało mi się, że dziś suche dni.

Takich omyłek, takich suchych dni, było W' 
roku kilkadziesiąt.

A  Szymon Cisek nie pilnuje już rzemiosła, 
częściej go w namieściu niż w garbarni uj
rzysz; co dzień idzie na rynek i patrzy i wę
szy. Chodzi do sądu patizeć, czy nie rozpisana 
licytacya jakiej nieruchomości; gdy rozp sana, 
z ołówkiem w ręku liczy, jak kupić i ile na 
tem zarobić. Gdy się w sądzie z kancelistami 
wrygada, idzie pod pipę. Tu się ceły świat W ę
gierskiego Ujścia przewmla, tu codzień na śnia
danie przychodzi pan burmistrz, tu codzień na 
piwo przychodzi Walenty Piołun. Tu można 
z ludźmi porozmawiać, czegoś nowego się do
wiedzieć, usłyszeć skąd wiatr wieje i co w tra
wie piszczy. Trzysiada się Szymon Cisek do 
pana buimistrza, żyda woła, szklankę piwa po
dać sobie każe. Przy jednej szklance piwa 
cztery godziny siedzi, żyd klnie, ale jedrego 
słowa radcy miejskiemu i naczelnikowi stron
nictwa powiedzieć się me ośmieli.

Owego czasu w obozach politycznych Wę

gierskiego Ujścia rozgrj wały się dwie sprawy. 
Pierwsza, to sprawa wyboru asesora, druga, to 
spiawa budowy gmachu dla miejskiej kasy 
oszczęduości. W ie k i wydział miejskiej kasy 
oszczędności uchwmlii jednogłośnie, ze biura ka
sy w ciasnych dwóch, izbach magistratu dłużej 
się mieścić nie mogą. W fundu^u rezerwo>rym 
leży ćwierć miliona koron, kasę srac więc na 
ro, aby wybudowała nowy własny gmach. Roz
chodziło się o to, gdzie ma ten gmach stanąć. 
Były w mieście dwie parcele do sprzedania. — 
Jedna w wybornem miejscu, bo w rynku. Wspa- 
niaie położenie, trzy frenty, jeden na rynek, 
dwa na boczne ulice. Cena nadzwyczaj przy
stępna, właścicielka, mieszkająca stale we Lwro- 
wie, żąda za całą parcelę ośrn tysięcy koron. 
Drugą parcelę miał do sprzedania Szymon Ci
sek. Parcela na uboczu, daleko od rynku, od 
śródmieścia, jeden krzycy  front na boczną uli
cę, gruntu mniej, niż na parceli w rynku, Cisek 
zaś żąda za swoją parcelę dwadzieścia sześć 
tysięcy koron. Gdyby komisja, mająca wybrać 
parcelę, była zwykłym człowiekiem, wybór trwał
by jednę sekundę. Jest do wyboru jeana, bez 
gianic, dobra I tania, a druga bez granic, zła i 
droga parcela. A le konisya nie jest człowie
kiem zwykłym. Obraduje nad wyborem pa: ci i 
już trzeci miesiąc. A  stronnictwa w radzie miej
skiej wrzą i kipią spraw." wyboru asesora, spra
wą wyboru parceli pod budowę gmachu kasy 
oszczędności.

* . *.
Pod pipę wszedł radca Kiełbicki. Szymon Ci

sek we drzwiach go ujrzał, na spotkanie kolegi 
z rady wybiegł, uprzejmie go wita.

Rozgromiony przez wygnanego szacha Medi.i- 
lis zebrał się ponownie dnia 15 ubiegłego mie
siąca w dawnym swmim gmachu, który starannie 
odrestaurowano, zostawiając tylko na wieczną 
rzeczy pamiątkę kilka otworów, wybitych w n- 
święconych murach przez knle a mat Lachowa.

Obrady nowego parlamentu zagaił dwunasto
letni szach Sałtaii-Achmet mową ti onową. W spo
mniawszy o rewolucyi, któią naród peiski w cią
gu trzech lat doprowadził do szczęśliwego koń
ca, szach wyraża przekonanie, że zarówno Sle- 
dżills, jak rząd jego, będą usilnie i niezmordo
wanie pracować nad postępem narodu i państwa, 
i wypowiada nadzieję, że „jedyny powód niepo
koju, któiy stanowi pobyt obcych wojsk na te- 
rytorjum persKiem, będzie wkrótce usunięty".

Przechodząc do programu działalności rządu 
i parlamentu, szach powiedział:

„Uważając za główny nasz obowiązek j rze- 
kształcenie i zreformowanie państwa, poczyinje- 
my za rzecz stanowczo nieodzowną, aby pano
wie posłowie i nasi ministrowie zajęli się prze- 
dewszjstkiem wprowadzeniem do administracji 
państwa tych zasad i tej organizacji, jakie pizy- 
jęte są w państwach oświeconych. Niechaj icii 
głównom sta?3niom będzie uporządkowanie finan
sów, zorganizowanie służby bezpieczeństwa pu
blicznego i rozpoczęcie robót puollcznyęh. Pra
gniemy tedy, aby w celu uizeczywistnienia na
dziei naszego narodu, ministrowie nań przedło
żyli jak najrychlej Medżilisowi szczegółowy pro 
gram swej działalności i odpowiednie projekty 
ustaw".

Samo otwarcie parlamentu odbyło się bardzo 
uroczyście, przy udziale całego garnizonu tehe 
rańskiego i tłumów ludności. Miody szach za
chowywał się podczas całej długiej ceremonii — 
jak donoszą korespondenci — bardzo spokojnie 
i z dużem, jak na dwunastoletu-e chłopię, po
czuciem godności. Wieczorem, obyczajem per
skim, spalouo na cześć Medżilisu wspaniałe o- 
gnie sztuczne i w rozmaitych częściach miasta 
odbyto mnóstwo zgromadzeń, na których li
cznym słuchaczom z prowiacyi wyjaśniano zna
czenie Medżilisu i jego najbliższe zadania.

Rządy w Persji spoczywają obecnie w ręko 
Sapehdara, b jłego  naczelnika wojsk powstań
ców, kttbzy pod jego dowództwem zdobyli Te
heran.' SapehJ.r jest człowiekiem zdolnym i 
en erg icznym . Ale zadanie odrodzenia Persyi 
jest pod wzgledem finansowym przedew^zyst- 
kiem tak bardzo truduem, że omawiający je 
korespondent teherański „Hamburgu Nachiich 
ten" wyraża wątpliwość, czy rozwiązanie go 
pójdzie nadal tak g ładk o , jak poszło obalenie 
starego porządku i wygnanie wiarołomnego sza 
cha.

W politycznych sferach teherańskrh przy
wiązują wielkie nadzieje do taDntu i umiejęt
ności iządzenia, jakie posiada znajdujący się 
dotychczas na emigracji były minister Nasir-el- 
Mulk, Teraz właśnie, ulegając ustavm prośbom 
rządu, powrócił oa do Pe:syi, aby zająć się uno 
rządkowaniem finansów.

Dnćgiem, również piinem zadaniem konsty-. 
tycyjnego rządu, jest zorganizowanie malej przy
najmniej, ale silnej aimii, która byłaby w sta
nie utrzymać w karbach posłuszeństwa ludność 
odległych prowincyj, a przedewszyśtkiom dzi
kie i bardzo chętnie oddające się rabunków 
plemiona górskie. Obecnie rząd perski jest tak 
dalece ubogi w środki egzekutywy, że podczas 
buntu plemion kurdyjskich, które pod pozorem 
bronienia szacha banity, napadły na miasto Ar- 
debil, zrabowały je, a ludność w znacznej czę
ści wyrżnęły, mógł on z Teheranu wysłać zale
dwie mały, liczący 800 luazi oddz ał k^wale- 
ryi, za którymi poszedł drugi nieiegulari ? od 
dział byłych rewolucjonistów, pod wcdząRosya 
niua Jcfrema, byłego socyal-rewolucyonisty. ści
ganego przez władze rosyjskie za rozmaite za-

— Oddawua was, panie sąsiedzie, szukałem.
—  Dzień dobry. Ma sąsiad juki interes?
— Interes nie interes. Zacnego człowdrka wi

dzieć warto. Możeby pan ze mną napd się go
rzałki.

—  Na wódkę przyszedłem.
—  Ze mną panie sąsied/.ie! Ze mną!
—  Daj nam Bożo zdro:vie! Dobra wdśnió.rka!
—  Niechno kupiec da śledzia. Piwa szklankę

i porteru flaszkę.
Żyd wnet przyniósł śledzia, piwo i porter.— 

Cisek talerz i szklankę przed Kiełblekim posta
wił.

—  Cóż pan przedeir.ną stawia 'z ?
—  Racz pan przekąsić po wódce.
—  Jakto? Sam?
—  Ja śledzia jeść nie mogę, Porteru nie 

mogę. Ale towarzyszę p?nu sąsiadowi Jem bułkę
Zaśmiał się Kiełbicki.
— Nie bez przyczyny mnie raczysz sąsiedzie. 

Nie bez przyczyny. A  możeby i sąsiad zjadł 
kawałek...

Wnętrzności Ciska głód szarpał, na śledzia 
z łakomstwem spojrzał, dla oszukania apetytu 
drugą bulkę zębami rozerwał.

—  Ależ ja  śledzia jeść nie irogę, ja nie mo
gę. Bułkę zaledwie. Zresztą nie mogę gęby za
pychać, bo chcę mówić.

—  O czem...
—  Teee.. O niczem.

(C. d. n.)
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macliy bombami, wykonane przezeń w Tyfłiaie... 
Jefrem ten odegrał w rswolwcyi perskiej i pod- 
;zas zdobyw ania Teheranu tak ważną role że 
Sapekdar mianował go —  dyrektorem policji, 
na którem to stanowisku były socyal-rewolu- 
cyomsta rozwinął taką energią, że utrzymał spo
kój i bezpieczeństwo publiczne w Teheranie 
w krytycznym, przejściowym czasie po podda
niu się brygady Lachowa i ucieczce szacha Ma
hometa Ałego.

Fakty te dają wyobrażenie o ogromie trud
ności zadań, jakie rząd konstytucyjny w Per 
eyi ma do rozwiązania, zanim uczyni zadość 
życzeniu młodego szacha, aby do „administra
c ji  perskiej wprowadzić zasady, przyjęte w 
państwach oświeconych". Bardzo niski stopień 
rozwoju społecznego, prymitywne gospodarstwo 
narodowe, ogólna ciemrota i hrak klasy inteli
gentnej —  oto najważniejsze części składowe 
tego dziedzictwa, które po wygnanym szachu 
objął mały syn jego i rząd postępowy. Upora
nie się z tern dziedzictwem nie pójdzie łatwo. 
Persya jeszcze nie raz zatrzyma się na drodze 
swego pokojowego rozwoju, a może nawet nie 
jednokrotnie coln.e się wstecz. Mimo to jednak 
nie przestaje być faktem, że dzisiaj to najbar
dziej zacofane zaniedbane państwo azyaty- 
ckio wytęża wszystkie swoje najlepsze siły, 
aby wydobyć się z martwoty i rozkładu, które 
pod rządami swoich szachów popadło.

Jako jedno z ogniw w wielkim łańcnchu zja
wisk, świadczących o budzeniu się Azyi do no
wego życia, ewoiucye postępu perskiego ma^ą 
duże ogólno-iudzKie znaczenie. .

li. KńnsSit orkiestry monadiilsktej
i ?  E ? s k o w ! e .

Wczorajszy wieczór przyniósł nowyy szereg 
wrażeń, dzięki doskonałemu wykonaniu mepo 
spontych artystów- Program zdobiły dwa arcy 
dzieła muzyki symfonicznej. Uwertura Nr. 3 do 
„Leonory-1 tFidelio) Beetluvena i Wstęp (Yor- 
spiel) do „ŚpiewaLów Norymberskich" Wagne
ra. W  piei wszem podziwiamy mistrzowską ar- 
chitektomlię tematu, malującego grozę i trsgi 
mmosć nastroju opery, zacnwjcamy s*ę jędrnym, 
pełnym zdecydowanego wyrazu kolorytem i Ko
rząc się przed monumentalnością Beeihoyeua 
nie dziwimy się już nawet nagłemu czysto sce
nicznemu efektowi (echa sygnałów trąbkowych), 
który bądź co bądź formę czysto absolutne, mu
zyki Cokolwiek skrzywia. Dzieło Wagnera zaś 
należy do najpiękniejszych, najszczytniejszych 
wzniesień Się ducha tego gieuialnego rnuzyka- 
rewolucyonisty, który tu właśnie oddając hołd 
formie klasyków, stapia przedziwnie szlacnetnie 
i z nieporównaną silą charakterystyki, swoją me
lodykę „ harmonizacyę romantyczną z pełuą ma
jestatu i powagi czystą polifonią i konsekwen- 
cyą budowy muzyki klasycznej.

Wagner tak zresztą dla ogółu „bmzliwy i 
namiętny niepohamowanie" staje przed nami 
w bogatej szacie anysty dawnej minionej este
tyki, o sercu bijącem mimo to fanlazyą roman
tyka.

„Symfonia fantastyczna" Berlioza jest wyra
jem  l<x;radykalniejszej swobody i śmiałości w idei 
symfonii i w robocie instrumentacyjnej, jaką w 
swoim czasie imponował i gniewał zarazem słu
chaczów, przedstawiając się jako konsekwentny 
pionier muzyki programowej. Postać ta była 
nauczycielem przełomowców, a więc i V agnera 
i L 5szti (co się tyczy instrumentucyi) jed j nie 
wobec Ghopina stała bez blasku oślepiającego. 
Nieśmiertelnego twórcę Ballad raził może u Ber
lioza chłód w nastrojach lirycznych i harmonii 
niapomysłowość, a siię charakterystyki jedno
stronną cokolwiek, albowiem imponującą tylko 
w inbnu-ntach grozy i fantastycznego rozpętania 
B'S- akie przynajmniej odnosi dziś wrażenie 
słuchacz, rozgrzewający się dopieio w ostatnich 
ustępach dzieła.

Wyjątek z nieznanej opery „Dun Kiszot" p. 
Boer W aibrjnna był w towarzystwie wyżej wy
mienionych utworów epLodem estetycznego „w y
poczynku". 2S. Hr.

r o n i n a .
K-.ra.li.0fV, 15 grudnia.

Afisz z^itu Grunwaldzkiego wykonany pr2ez 
artystę ma.arzs uana Stykę —  jak  nam komuni
kują —  oabiega sw jm  śmiałym i niezwykłym po
mysłom tak dalece od szaolonu podobnych zdawko
wych koinpozycyj, iż tanowie on będzie ważny 
atut artystycznej reklamy w  uroczystościach grun
waldzkich, zamierzonych przez Związek sokolstwa 
polskiego. Gotowy szkic przedstawia rycerza Grun
waldzkiego caiego w zbroi, który z piedestału swej 
chwały pasuje mieczem rwącego się kn niemu So
koła ze sztandarem. T o połączenie przeszłości z te
raźniejszością, któia kontynuuje walkę i dalszą 
■ .a ż  ojczyzny pełne jest poluta a zarazem męsaiej 
siły i wyraża, nie mówiąc juu o barwnej pla
mie p o s to i  odcinających się żywo na tle jaśnie
jącego świta nieba. W  głębi majaczy sylweta W a
welu i tęczowa smuga W isły. Projekt ahsza wy
stawiony będzie przez dni kilka w kancelaryi „ s o 
koła".

Twórca pomnika Władysława Jagiełły, daro
wanego miastu Krak..wewi, przez Ignacego Pade
rewski go, nazywa się W  i w u 1 s fc i, a nie |ak 
skutkiem pomyłki druku w porannem wydania n 
nas podano, Widulski.

Wiadomość o wspaniałym darze Paderewskiego 
wywołała w mieście wielką radość. Nowy pomnik 
jest przedmiotem powszechnych, ożywionycn rozmów,

„O p ła tek " w  S ck o ie  odbędzie się 23 b. m. o 
gudz. 8 i pół wieczór, B ilety (p j 1 kor. 50  hal.J 
do nabycia w kancelaryi „S okoła". Dnia 31 b. m. 
odbędzie się zabawa taneczna, na którą buety na
bywać można w bu rze  dzienników i ogłoszeń p. 
Maryana Hnpczyea ni. W iśina L. 2.

Z Akademii sztuk pięknych w Krakowie.
Korzystając z pobyła w Krakowie namiestnika dra 
Bobrzyńsaiego, udała się do niego depntacya pro
fesorów Akademii sztuk pięknych, złożona z pp. 
Aksentowicza, Łuszczki i przedłożyła ma szereg 
najważniejszych i najpiln.ejszvch postulatów i po
trzeb Akzdemii, między icnem i postulat wprowa
dzenia wybieralnego rektora, zamiast mianowauego 
dyrektora. Namiestnik bardzo życzliw ie zapewnił 
delegatów o przychylności rządu w tej sprawie i 
przyrzekł rozpatrzeć żądania i poprzeć na właści- 
wem miejsca.

Jak ze sfer ministeryalnych donoszą, nastąpić 
mają w najbliższym czasie nominacye profesorów 
na k.lka opróżnionych katedr. W stępem  do tych

nominaęyj jest powołanie znanego artysty malarza 
ze Lwowa, p. Stanisława D ę b i c k i e g o ,  na do
centa malarstwa religijnego, p. Franciszka S i e 
d l e c k i e g o  na docenta sziuki graficznej.

W  najszerszych sfetacn kulturalnego Krakowa 
i w prasie polskiej galicyjskiej i zakordonowej je 
dnomyślna objawia się opinia, że na stanowisko 
dyrektora Akademii —  o ile nie zostanie zaprowa
dzonym wybieramy rektor, najodpowiedniejszym jest 
b. profesor tejże Akadamii i  znakomity artysta 
malarz JaCbk Malczewski. Jako jednego z najpo 
ważniejszych Kandydatów do katedry rysnnku wy 
mieniają wybitnego artystę, p Fr. Krudowskiego.

Z  T o w a rzy s tw a  te ch n iczn e g o  W e czwartek 
16 b. m, radca Ludwik Kegiec wygłosi pogadankę 
na temat: „O projektach echrony Krakowa od za
lewu W isły  i Rudawy".

Wystawa introligatorska w Muzeum techniczno- 
przemysłowem w Krakowie została przedłużona do 
19 b. m. włącznie.

Z teairu rnieiskiego. „M izantrop11 Moliera, któ- 
iego teatr miejski wystawia w sobotę dnia 18 
b. m., uznany jest przez literaturę europejską za 
najświetniejszą Komadyę wielkiego pisarza francu
skiego i za jeden z najgłębszych utworów, jakie 
wydał bogaty wiek X V II. Historya literatury wy
kazała nadto, iż w otworze tym najsilniej odzwier
ciedliła się indywidualność Moliera; niektórzy ko- 
mentatorowie dopatrnją się w tern arcydziele cech 
biograficznych wielkiego pisirza, zwłaszcza ech 
nieszczęśliwego p jżyeia domowego. „M izantrop", 
nie wypełniający ściśle wieczoru teatralnego, po
przedzony będzie jednoaktową krotochwilą Moliera 
„Małżeństwo z musu", jedną z najzabawniejszych, 
jakie wyszły z pod pióra genialnego komedyopisa- 
rza. Obie sztuki przetłómaczył dla sceny kranow- 
sKiej p. Tadeusz Żeleński.

Z teatru ludowego. Dziś „B erek Joselow icz1 
Ztuona Parviegn, dramat pełen momentów podnio 
słych i patryotycznjch. W e czwa/teK beneris re 
żysera sceny Indowej p. Stefana Tnrskiego; w przed
stawieniu weźmie udział cały peisonal. \v ieczór 
bu lzi wielkie zainteresowanie, gdyż będzie rodza
jem przedstawienia kabaretowego. Atrakcyą będzie 
„P ro te k c ja ", bardzo wesoła komedya i „W ypraw a 
ślubna". Tańce rodziny Sachsów (mazurek Chopina) 
i kuplety pp. Poleńskiego, Turskiego i Zieliń3tdej 
wypełnią resztę pełnego humoru wieczoru. Na ukoń
czenia są próby z operetki „Dzwonów z Corneviile 
której premiera odbędzie się w piątek.

Z pow odu  żw jęk s^ on eg o  ruchu  osobowego w 
czasie świąt Bożego Narodzenia zaprowadza dyre
k cja  kolei państwowych w Krakowie na niektórych 
szlakach nadzwyczajne pociągi osobowe w driach: 
21, 22, 23 , 24 , 26 i 27 grudnia i w dnia 2 sty
cznia. Bliższe szczegóły i rozkłady jazdy dotyczą
cych pociągów są uwidocznione w ogł sieniach na 
dworcach kolejowych. Zarządzono także odpowiednie 
zwiększenie liczby wagonów przy zwyczajnych po
ciągach, kursu ąeych w okręgu dyrekcji.

Z k ra k ow sk ieg o  klubu sz a ch is tó w . W alne zgro
madzenie krak. wskiego kluba szachistów odbędzie 
się w niedzielę 19 gi n.inia o godz. 4  popołudniu 
w domu ul. W teina L. 8, I. p. W  razie gdyby 
zgromadzenie o godz. 4  nie przyszło do skutku, 
odbędzie się drugie zgromadzenie o godz. 5.

P u d atti. Kraj. dyrekcja  skarbu ogłasza, że wy
kazy poborów Błużbowycb dla użytku przy wymia
rze podatku osobisto-dochodowego można przedkła
dać od 1 do 31 stycznia; termin do składania fa
sy j do podatku rentowego i osobisto-dochodowego 
upływa z dniem 31 styczuia.

U w ięzien ie  szajk i w łam yw aczy . O negdaj do
nieśliśmy a o reszto wanin - w Krakowie niejakiego 
Mai ara EiseDa vel Korngolda, pud zarzutem kra
dzieży w m jsz ia n .u  p. Maugia, gdzie zabrano bry
lanty wartości 6U0 kor. W czoraj aresztowano spól- 
uikow Korngolda, z którymi uprawiał kradzieże na 
wielką skalę. Są to: 20  letni Aron W einstein vel 
Groner, i 19 letni Maraus Strumer yel Ruoiufeld 
z Mołudyńea.

P cd e j-za n i p ed różn i. śledztw o w sprawie aresz
towanych, Wastow-a i Ry-htera, fałszywie meldują
cych s.ę w hotelu, jako Samuel Griia i Baz.a, w y
dało już pewne konkretne rezultaty. Mianowicie 
policy a stwierdziła, że podróżni ci za pośredni
ctwem trzec ego spóinika, który zdołał zbiedz, kup 
ca A io lfa  Kemplera, proponowali w-iclu osobom na
bywanie fałszywych banknotów auetryackich z 60 
proc. opustem, ofiarując n. p. 1000  koron fałszy
wych za 40 0  prawdziwych. Dalsze dochodzenia w 
tej sprawie prowadzi policy a.

Atnx ep ilep tyczn y . W czora j ok Jo godziny 9 
wieczór, na plantach okoio hotelu krakowskiego, 
upa tła na ziemię jakaś młoda, przyzwoicie ubraua 
kobieta, wśród objawów silnego at;.ku histeryczno 
epileptycznego. Przybyłe na miejsce pogotowie ra
tunkowe udzieliło chorej pierwszoj pomocy, pocztm 
w stanie nieprzytomnym przuw.ozło ją  do szpitala 
św. Łazarza, na oddział chorób wewn trznych. - '

P e ly i yd  ilU lCIW Ż yd ow sk ich . Przed dwoma ty
godniami wnieśli żydowscy kupcy na Stradouiiu i 
Kaz mierzu zbiorową petycję  do Magistratu kra
kowskiego z prośbą o przesunięcie uauki w szko
łach z dutycńczasowycn go-lzm od 6 do 8 wieczo
rem, na godziny 8 do 10 w nocy. W  tej sprawie 
□ dała się z ramienia zarządn głównego Związku 
Krajowego żydowskich robotników młodocianych <ie- 
putacya do prezydenta Li-a i posłów dr Bandrow- 
ski, Daszyńskiego i dra Grossa celem udaremnię 
n,a tego żądania. Deputacy a Uzyskała przyrzeczenie 
poparcia sprawy.

Z powoda nieobecności posła Daszyńskiogo w 
Krakowie Związek wystosował do niego pismo w 
odnośnej kw estyi.

Z Rady m iasta  P o d g ó rza . V 7 dma wczorajszym 
odbyło się pierwsze posiedzenie budżetowe. Obra
dom przewodniczył barmiatrz M a r y e w s k i , re- 
teientem budżetu byt asssor p. Ł ą c z k o .  Zagaja- 
j )C obrady przedstawił burmistrz R,idzie w ogól
nych zarysach s^an interesów finansowych m. Pod
górza, streszczający się w obecnie ułożonym preli
minarza na lok  1910 . Pielim inarz ton operuje de
ficytem w Kwocie 36-461 K 63 h., który będzie 
musiał znaleźć pokrycie w dodatkach od podat iw 
w wysokości 2 ó ° /0 Dochody, przewidziane w budże
cie, wynoszą 37 0 .87 4  K, rozchody zaś 407 .315  K. 
Szynki wzrost miasta, a co zatem idzie, potrzeby 
licznych inweetycyj, pociągają za sobą cor^z więcej 
wzrastające wydatki, które wobec małej elastyczności 
rubryk dochodów, zagrażają równowadze budżetu, 
wyw ołując niedobór. Uihwalenie tedy nowych po
datków jest koniecznym i jedynym środkiem utrzy
mania w równowadze gospodarki gminnej.

W  dysknsyi zabrał głos d i B o o r o w s k i  i podniósł 
potrzebę ulepszenia środków komunikacyjnych, zapro
wadzenia w Podgórza, jako środowiska przemysło- 
wo-fabrycziiem, tramwaju; z naciskiem wzywał do 
polepszenia stosunków sanitarnych,! podnosił brak 
lek irzy szkolnych, lekceważenie walki z gruźlicą, 
nieporządki w mieście itp. Daiej, podnusząc szereg 
kwestyj wychowania publicznego, wniósł o powoła

nie do życia w  łonie Rady miejskiej komisyl szkol
nej, któraby temi sprawami się zajęła. W skazał 
również na niedomagania bezpieczeństwa publicz
nego i brak wyszkolenia i organi/acyi policyi m iej
skiej. Dalsze wywody, poparte szeregiem rezolucyj, 
dotyczyły: reformy otdynacyi wyborczej gminnej, 
kwestyi zamykania szynków w  niedzielę 1 śnięta, 
akcyi gminy w sprawia drożyzny środków spożyw
czych I mieszkaniowych, wprowadzenia podatku reuty 
gruntowej, regulacji płac, stosunków rłużbowysh 
fnnkcyonaryuszów miejskich, powiększenia docho- 
|ów z zakładów miejskich, założenia tiara pośre
dnictwa pracy, itd.

Po przemowie p. G a d o m s k i e g o ,  który pod
nosił kwestye układa bnchalteryjnego Dddżetn, 
przemówił r. li J z i e 1 a, inspektor szkolny, który 
wskazał na potrzebę podniesienia wychowania fi
zycznego młodzieży Bzkolnoj, zaprowadzenia war
sztatów pracy ręcznej w szkołacn, konieczność o- 
pitki Ład dziećmi rodziców ubogich i zakładania 
w tym ceiu ochron, chroniących dziatwę oa złych 
wpływów i wychowania ulicy. Uznając doniosłość 
oświaty mas, domaga cię mówca założenia publicz
nej biblioteki miejskiej. W  końcu uważa za słu
szne stabilizowanie stróżów szkolnych w etacie sług 
miejskich i apeluje o pomoc w formie dodatku dro- 
żyźnianego dla nauczycieli i nauczycielek młod
szych.

R P r z y b y l s k i  omawiał kwestye dobroczyn
ności publicznej i opiosi gminy nad ubogimi. Mówca 
proponuje zorganizowanie komitetu ubogich, który
by zajął się temi kwcutyami w Podgórzu.

Referent r. Ł ą c z k o  w odpowiedzi podniósł nie
możliwość, ze względów fii ansowych, wprowadzania 
choć 1Jx0 żądań mówców w życie. W ygłoszone ży
czenia uważa referent za stosowne dla budżetu 
wielkiego miasta, lecz nie dla Podgórza. Stwierdza 
zarazem, iż część niektórych postulatów jaż obe
cnie g on ta  w miarę możności stara się załatwić i 
jest nadzieja, że w przyszłości powoli i resztę pięk
nych planów będzie można ziaalizować. Gmina musi 
przedewszystkiem spełniać swe ustawowe obowiązki, 
a potem dopiero inne.

W  końcu przemówił burmistrz Maryewski, który 
zaznaczył, że podniesiono sprawy, acz n ijzw ykle 
pożądane, przerastają siły finansowe P jdgórza 
Regulacyę płac i stosunków służbowych swych 
fuuLeyonaryuszów załatwia gmina w możliwie hu
manitarny i sprawiedliwy sposób. Zamykanie szyn
ków, rozpajająeych ludność, jest kwestyą nador 
pożądaną, musi jednak zy .kać aprooatę rządu. 
W prowadzenie iastytucyj miejskich kas chorych, 
uważa mówca ala interesów robotników za nader 
korzystne, gdyż powiatowe Kasy chorych, gdzie 
radzi r. dr Bobrowsi i ubezpieczać robotników miej- 
skicn, nie zabezpieczają ich dostatecznie i ich ro 
dzin. Bez zaprowadzenia i uchwalenia projektowa
nych przez budżet dodatków do podatków, nie mo
że gmina absolutnie p zostać i w przeciwnym ra
zie te mogą zostać ustawowo wprowadzone. 
Kończąc stwierdza burmistrz, iż ogółem za wiele 
żąda się od gminy. W  w idu  kwestyach powinna 
wzbudzić się inieyatywa publiczna, Którą ?mina 
może wedle swych sił poprzeć. Szczególnie powin
no to mieć miejsce w sprawach walki z drożyzną.
0  godzinie 9 w iecz ir  zamknął burmistrz posiedze
nie, odkładając dalszy ciąg oDrad do dnia dzisiej 
azego.

W B ielan ach  odbył się w niedzielę uroczysty 
wieczór Słowackiego. Po p ęicnem przemów.eniu ks. 
katechety Butki, dz.atwa szkolna odśpiewała szorog 
pieśni pod kierunkiem nauczyciela p. Karola Teu- 
c /ara  i wypowiedziara kilita utw o-ów  Słowackiego. 
W ieczór zakończył się p-zumówieniem p T -n cz ir i  
który zgłosił wniosek, aby, celem upamiętnienia ro 
cznicy, założyć w Bielanach czytelnię. Na ten cel 
złożjuo 15 koron.

rŁ  kraju .
C h rzan ów , 13 grudnia. (W enta gosp dar :zn. 

Śiui rtelny wypadek). W nie iz id ę  19 b. m. odbę
dzie się w salach kasyna urzędniczego wenta go
spodarcza na rzecz miejseowego Koła T. S. L . Ko 
mitet dokłada usilnych starań, aoy wenta wydała 
j ik najlepsze n  zultaty.

W  ubiegły piąiek w Oicradziejćwce sod BaP- 
nem, w powiecie chrzanowfkinj, w czasie ya4dy, 
wywrócił się wóz, naładowany ściółką i przywalił 
swoim ciężarem 16-!etniego e.błopaua Franciszka 
Fudałę, prowadzącego konie, który przygnieciony, 
wyzionął ducha na miejscu.

W ojnicz, 13 grudnia. W  sali Sokoła odbyło się 
pożegnanie sędziego Ado'fa l)acha, przeniesionego 
stąd do Jaworzna, któr.y podczas pobytu u nas zdo
był sobie sympatyę i poważanie. Przy tej sposob
ności, z mieyaty wy p. KamińBkiego, zetrano Bkład- 
kę w kwocie 20  K, którą przeznaczono na Dar 
Grunwaldzki.

T a rn ó w , 13 grudnia. (Z  Towarzystwa ogrodni
czego. Bank rękodzielniczy. W yoory uzupełniające 
do ko.nisyi szacunkowej). Na osiatniem posiedzenia 
wydziału Tow. ogrodniczego zadecydowano w yda
wanie miesięcznika p. t. Poiadn'k ogrodniczy", po
stanowiono założyć bezpłatnie sad rolnikowi Ziewa- 
czowi w Dąbrówce Szczepanowskiej i ogród szkolny 
w Kubierzynie.

W  sterach rękodzielniczych powstała myśl zało
żenia Banko rękodzielniczego. Surawą tą zajął się 
prezes związku stowarzyszeń przemysłowych p. K o
ściółek; jest więc uzasadniona nadzieja, że insty 
tucva zostanie zrealizowaną. Udziały wynoszą po 
z 5 kor.

S arostwo tai nowekie rozpisało wybory nznneł- 
niające do komisj i szacunkowej po.laUu osobisto- 
dochuduwego dla okręgu „Tarnów  m iasto" na 3, 4
1 5 stycznia l9 l t ) ,  dla okręgu „pow iat polityczny 
tarnowski - na 28, 29 i 30  grndnia.

Nowy Sąi Z, 13 grudnia. (W ybory  do Rady miej
skiej. —  Czytelnia kob et).

W ybory drogiej poł iwy Rady miasta odbyć się 
mają w rokn 1910. Ustępuje także burmistrz.

W  Czytelni kotu t odbyło się walne zgroma lże
nie, na którem mianowano człunkami honorowymi 
pp. Loeschównę i Mary newską. —  Przewodniczącą 
wybrano p. Helenę Dudzińską.

M yślen ice , 13 grudnia. Prawdziwą przyjem no
ścią był dla nas koncert na dochód bursy gimna
z ja ln e j. Na program złożyły jię :  gra nr fortepia
nie p. Adelmann-Majewskiej, zaszczytnie znanej 
pianistki z Krakowa, gra na skrzypcach p. dia J. 
Ueruuowicza, śpiew solowy p. F. Wiikickie.i 1 p. 
Br. Ośmiałowskiego z Myślenic, oraz deklam acja 
p. Jewasińskiego, ucznia szkoły dramatycznej K. 
Gabryelskie6o W Krakowie. W raz z nim w yitąpił 
również p. Gabryelski i obaj w ygłosili rozmowę 
dziennikarza ze Stańczykiem s  „W ese la ". W7ogóle 
koncert, na Którego program złożyły  się utwory 
przeważnie muzyków polskich, w ywarł silne wra
żenie na słnchajzach. Oby był początkiem żywsze
go rucha umysłowego na przysziość w naszem 

i mieście.

Ciężkowice (pod Tarnowem ), 14  grudnia. W  dnia 
12 i 13 b. m. odbył się u nas w  sali szkolnej, p ię
knie udekorowanej, uroczysty obchód Słowackiego, 
zagajony przemówieniem ks. Nagórzańskiego. Nastę- 
pnio odśpiewała dziatwa szkolna kantatę. „O jca za- 
dżumionych" wypowiedziała uezenica Stefania Mar
czewska. Na zakończenie odśpiewała dziatwa szkol
na szereg pieśni patryotycznych. Podnieść również 
należy, że część wokalną obebodu opracował z dzia
twą szkolną kierownik szkoły p. Bolesław Marczew
ski, a część muzyczną p. W ładysław Brach, Część 
czystego dochodu w kwocie 8 0  koron przeznaczono 
na T. S. L.

Kradzież worka pocztowego z 2 500 koro
nami. Korespondent nasz z T a r n o p o l a  donosi 
pod datą wczorajszą: Tajsm nicza kradzież w ofka
pieniężnego z 2 500 koronami w listach pieniężnych, 
dokonana z zamkniętego wozu pocztowego na sta- 
cy i Borki wielkie pod Tarnopolem, nie zosfała jesz
cze całkowicie wykrytą. Podejrzenie padło od pierw
szej en wili na pjniocuika pocztowego Józefa W isz- 
niowskiega w Borkach wielkich, który zawsze od
biera frachty i worki z pociągu grzymałowski6go 
i następnie oddaje do dotyczących pociągów na 
głównej linii. W orki pieniężne i listy, przechowu
je  się podczas przerw do następnego pociąga w 
wózku pocztowym. W ózek ma dość lichy zamek. 
Gdy w  niedzielę konduktor Kubów przyjechał 
z Grzymałowa, oddał na stacyi w Borkach trzy 
worni Wiszniewskiemu do przechowania. Po pół 
godzinie o wpuł do 11 w nocy, nadszedł pociąg 
ciężarowy z PoJwołoczysk, do którego przyczepia 
się w Borsach dwa wagony osobowe, aby zabrać 
podróżnych z linii grzymałowskiej. Kubów zażądał 
wydania worków od W iszniewskiego. W ówczas 
okazał się brak jednego worka z gotówką 2 500 
koron. W iszniewski twierdzi, żo nie pamięta, czy 
otrzymał ten worek. Ciekawa jednak rzecz, że 
właśnie zginął worek, w którym były tylko listy 
pieniężne; w innych były oprócz pieniędzy i inn* 
przesyłki.

Żandarmerya przeprowadziła rew izją  u kilka po
dejrzanych osobników, lecz bez reznltatn. W iszniow - 
skiego, jako bardzo podejrzanego i plączącego się 
w zeznaniach, odstawiono dziś rano do sądu obwo
dowego w Tarnopolu. W czoraj znaleźli konduktorzy 
koiejowi Cnujda t Ornatowski na torze przed sta- 
cyą worek pieniężny z nienaruszoną plombą, lecz 
rozpruty n spodu I potem rozdarty. Pieniędzy nie 
by to.

Je św iata.
Cztery wyroki śmierci. Z W arszawy donoszą: 

W  sprawie o należenie do r a d o m s k i e j  b o j o 
w e j  o r g a n i z a c y i  zapadł wyrok, skazujący na 
śmierć przez powieszenie B lestawa M -rka, Ludwi
ka Pytlaków skiego, W ładysława Górnego i Anto-, 
niego Kierkowtki go; na cztery lata robót ciężkich: 
Auteniego Szukiowicza, Pawła Swiarzewsklego, A n 
nę Malinowską i Joannę Śmierdzińską. Uniewinnieni 
zestali: Julian Marcinkowski, Józefa Nowakowska, 
Bolesław Raszewski, Franciszka Rudawska, K sa
wery Smierdziński, Jozef Kęski i DydaK Polakow 
ski.

Kaplica króla Subieskiego na Kahlenbergu.
Piszą nam z W iednia :

Odnowienie kościora św. Józefa na Kahlenbergu, 
dzięki ofiarności wiernych, in stytucji publicznych 
i hojnej subwencyi, udzielonej przez ministerstwo 
oświaty i Sejm galicyjski, całkiem jaż DKończono. 
Trudności do pokonania b jło  niemało. T o prze
konanie jednak, ża się robi rzeuz dobra, pomogło 
poesuwać wszystkie przeszKoay. Rozsiewanie z praw
dą niezgodnych wieści co do przyszłuści tego ko
ścioła ze strony nieżyczliwych, których w począt
kach Każdej sprawy nigdy nie braK, zanieposoiło 
wprawdzie me ttórych, nie zdołało jednak przeko
nać wszystkich dla tej historycznej pamiąUi ży 
czliw ie usposobionych. Na uspokojenie wszystkich 
interesujących się tą drogą pamiątką zaznaczyć 
należy, że księża Zmartwychwstańcy na wypadek 
ewentualnego zuL sienią zgromadzeń i zakOLĆw w 
państwie austryackiem pomyśleli przy przejęcia na 
własność tego historycznego kościoła i drogiej dla 
Każdego serca polskiego pamiątKi, o jego zabezpie
czeniu na przysziość, aby na zawsze pozostał w rę
kach polskich. Juk są pewni swej posiadłości na 
Kahlenberga i jak zabezpieczyli monument ten hi
storyczny na przyszłość, każdy nieaprzedzony stąd 
przekonać się może, że postanowili małą kap iczkę 
Uióla Sobieskiego kosztem 60 .000  K w yłożyć mo- 
(.ajką, Cnodzi bowiem o to, by z tej kapliczki, w 
której król Jan Sobieski o świcie przed wiekopo
mną bitwą sinżył do mszy św. delegatowi papie
skiemu Marco d’Avia.io i wraz ze swym synem Ja
kubem i innymi wodzami przyjął komunię św., 
otworzyć godny pomnik dia króla bohatera i pol
skich rycerzy i dregocenną pam.ątkę d*a naród n 
polskiego.

S p ór  o nazwę wsi polskiej. Czytamy w  Dzlbn- 
uiku Poznańskim ": W  tych dniach odbyła się we
wsi Mielżynie, głośnej z powodu znanych zajść w 
tamtejszym zakładzie przymusowego wychowania—  
narada kolonistów (osiedlonych tam przez Komisyę 
kolon.zacyjną), a zwołanych przez landrata w spra
wie przechrzcenia Mieiżyna. Już dawniej uchwala-

rzystwa literatów 1 dziennikarzy, k tóre dotąd przy
stąpienia swego do Związku nie zgłosiło. Każde 
stowarzyszenie dziennikarsKte, należące do organi* 
zacyi wszechsłowiaii skiej opłaca ad kaid3go człon
ka tytułem roeznej wkładki 1 koronę.

Sądząc z gorączkowych przygotowań, jakie roz
wija dr Kramarz, i dotychczasowych zgłoszeń, zjazd 
wszechsłowiański w Sofii zapowiada się imponująco. 
Rząd bułgarski zapewnia uczestnikom wszelkie u- 
łatwieuia. Program zjazdu zostania szczegółowo 
opracowany i rozesłany stowarzyszeniom dzienni
karskim słowiańskim.

Kroi LcopolJ. Gdy cheroba króla przybrała gro
źniejszą postać i zaczęła obezwładniać jego silny 
organizm, mieszkał król w  domku myśliwskim w 
Stnlivclborg pod Brukselą,~ urządzonym w sposób 
wielce pierwotny. Lekarze zarząd iii przewiezienie 
pacjenta do zamku w Laeken, ale i tam niema dla 
chorego potrzebnych wygód, gdyż urządzenie zamka 
..ostało z polecenia króla prawie w zupełności sprze
dano. Chory został, jaK wiadomo, umieszczony w 
paw.lunie, obejmującym szklarnię dia palm, ale i stąd 
trzeba będzie przenieść chorego, niema tam bowiem 
miejsca dla personala dozorczego, a co gorsza, nic 
można tam przeprowadzić zarząazea hyg.snicznych.

Profesor dr Thiriar, lekarz domowy krćla, jest 
znakomit iścią w dziedzinie chirurgii i kierownikiem 
kliniki w Brukseli. Król oa dawna cierpi na reu
matyzm, zwapnienie tętnic i cukrzycę —  do czego 
przyłączyło się obecnie zapalne cierpienie kiszek. 
Wezwany do łoża króla profesor Depage jest rów
nio wybitnj-in chirurgiem

Oo do piaw, które do spadku mają córki króla 
i wogóle jego spadkobiercy, to w yłam eją się roz
maite kwestye prawne, odnoszące się zwłaszcza do 
majątku nieruchomego, a po części i ruchomego.—■ 
Ale jeżeli chodzi o gotówkę i papiery wartościowe, 
to spadkobierców spotkać może wielkie rozczarowa
nie. Ile dziesiątek, a nawet setek milionów wyno
szą te papiery, nikt nie wie. —  Król z pewnością 
umieścił je  w miejscu bezpie^znem pod dozorem 
swoich mężów zaufania. Jeżeli zapomniał o dzie
ciach, albo je  wydziedziczył, w takim razie niema 
środka prawnego, ażeby te papiery wydostać.

Badania atmosfery. W  połowie ubiegłego mie
siąca udał się profesor Hergesell do St. Thomas, 
ażeby na pokładzie okrętu „W ik torya  Luiza" kie
rować badaniem atmosfery za pomocą balonu na 
uwięzi. Badania te, na podstawie międzynarodowe
go porozumienia trwały od 6 do 12 b. m. w In- 
dyach Zacnodnlch i jak profesor Hergesell doniósł 
do Berlina, zbadano wiatr pasatowy. W ysokość 
prądu pasatowego wynosiła 5 .090  m .trow , wyżej 
wiał bardzo silny, południowo zachodni wiatr, do 
chodzący do szy bkoścl 4 0  metrów na sekaudę. Naj
większe wzniesienie się baionn z przyiządami, re 
gestrnjącemi automatycznie, wynosiła 17 .600  me
trów przy temperaturze 8 1 °  poniżej zera,

Kobińta-zwiarzę, w  są iz ie  petersburskim roz
poczęła się w tych dniach sprawa, rzadka w dzie
jach przestępstw kryminalnych. Niejaki 80-letni 
iljińskij, uchodzący za człowieka zamożnego, miesznal 
n swej chrzestnej córki Kn-żniecowej. D. 3 czerwca 
1995 r. Kuzaiecowa wydaliła wszystkich z mieszka
nia i jednem uderzeniem Biekiery odcięła głowę 
starca. Nie dość na tern. Pociąw izy trupa na ka
wałki, Kuzniewicowa zapakowaia je  do kosza i od
wiozła na dworzec kolei warszawskiej, gdzie za
wartość kosza wykryto dopiero na drugi dzień. 
Głowę swej ofiary Knznlecowa rzneiła do pieca 
i podpaliła, a na węglach zaczęła smażyć jajecznicę, 
którą spożyto podczas wyprawionej przez nią uczty. 
Sprawa w ykiyła się znacznie później, dzięki przy
padkowi. Oto mąż K azniecow eR w aiazł lOOO-rublO* 
wy banknot, I podejrzywając coś, zgłosił się do 
policyi, która po nitce doszła do kłębka. Kuznie- 
cowa była dotąd na ooserwacyi w szpita.u dl 
obłąkanych, lecz uznana ąostała za zdrową. W yrok 
zapadnio w tycn dniach.

no Mielzyn przechrzcie na „Nou M iltschin", ale 
regeneya nie zgodziła się na tę nazwę, joleca jąc 
„M lstaedt". Koloniści jednak i tym razem uchwa
lili, źeoy U ie lż jn  nazywał się „Neu M iltsch in".—  
Ciekawa rzecz, czy regeneya ustąpi opornym kolo
nistom.

Y.szechśJort/iańsk'. zjazd  dzienni arsk i. Z P r a 
g i  donoszą: Z in icjatyw y prezydyum „Zw iązku 
uzieunikarzy słowiańskich w A ustryi", odbyta się 
tu w dnia Lu b. m. konferencja delegatów stow a
rzyszeń dziennlkursidch słowiańskich w sprawie u- 
ataknia miejsca i termmu dorocznego zjazon dzień 
uikorzy słowiańskich. K onferencję zwołał prezes 
Z  wiązka Józof H o l  l e c z e  L, renastor „Narodnicn 
L istów ", który przedstawi! list pusła dr k ram u za, 
w sprawie połączenia przyszłorocznego zjazdn dzien
nikarzy słowiańskich z wszechsłowiańskim zjazdem 
dziennikarskim. W  myśl propozycyi dra Kramatza, 
ucowalono po długich debatach połączyć obydwa te 
zjazdy w jeden i urząd iż wspólny zjazd nszech 
słowiański dziennikarzy w S o f i i  w miesiącu czer
wca 1910 r.

Rząd bułgarski przeznaczył już na cele tego z ja 
zd a i na przyjęcie uczestników 50 000  franków. 
Wszechsłowiański kongres dziennikarzy odbędzie si 
równocześnie ze zjazdem lekarzy słowiańskich, od
być się mającym w tymże czasie i terminie w sto
licy  Bułgaryi.

Prezydyum „ W szechsłowiarskiego Związka dzień 
nikarzy" rozesłało ponownie listy do tych stowa
rzyszeń dziennikarskich słowiańskich, które jeszcze 
do Związka wszochsłowiańskibgo nie przystąpiły, 
ażeby przystąpiły swe zgłoszenia, gdyż w kungre- 
sie sofijSkim tylko zorganizowani dziennikarze sio 
wiańsey mogą wziąć udział. W  pierwszym rzędzie 
postanowiono zw rócić się do warszawskiego Towa-

Na pomnik T. Kiściubzii złożyli: N. N. 60 h.,
J. W ędrychowski 3 K.

Adn inistracya „Tygodnika Pust-owaiiego14
prosi nas o zaznaczenie, że z powodow od niej nie
zależnych wysyłka bieżącego numeru „T y g o in ik i"  
ah-gła opóźnieniu i że numer ten w najoliższych 
aż dniacn znajdzie się w rękach prenumeratorów.

Dla ooparcia akcyi przociwgrużlicziiej. uchwa
liły Rady powiatowe w Stanisławowie i Ł  "icucle, 
oraz Bank hipoteczny we Lw owie znaczniejs-e da
tki na s a n a t o r y u m  n a u c z y c i e l s K i e ,  któ
rego budowy podjęło się krajowe Ognisko nauczy
cielskie. Zachęcony tem komitet —  na k u rego  
czele stoją p. marszałek St. hr. Badenl, Andrzeje
wa hr Potocka i inne wybitne osobistości — wy
stosował ODecnie prośby o snbwencye do wszyst
kich Rad powiatowych i miejskich, jakoież więk
szych insiytncyj finansowych w nadziei, że one 
nie odmówią swbgo poparcia dla tak doniosłego 
colu.

Zarząd „Ogniska polskingo'1 w  Pradze, bory
kając się z brai.iem środków materyainych, zawia- 
uamia wszystkich dłużników, którzy dotychczas nie 
wypełnili uwych pieniężnych zobowiązań, jako b. 
członkowie Towarzystwa, aby uregniowali swoje 
rachunki najpóźniej (lo 1 nr-rca 1 9 10  roku.

Zmarli.
Stanioiaw R y d e l ,  słuchacz nniwersrtetn fa- 

giellońskiego, brat poety Lncyana Rydla, zmarł 
dzisiaj w Krakowie, przeżywszy lat 19.

SkładKi. Na zakład F. Żurowskiej złożył N. N. 10 K\
> Dom polski w Morawskiej Ostrawu złożył N. N. 

1 K
7 kalen tarza. We środę 15 gru..nia: ^W iktr» m 1 

Walery i; we czwartek 1K grndnia: Euzebiusza i A lb .ny ; 
w piątek 17 grudnia: Laza za, Florentyna i ulimpii.

u seuód słońca 10 grudnia o i,-o u. i min 37; zachód 
o godz. 3 m. 87: aługosc dnia 8 goazin u i  mm.

2 krakowskiego obserwatoryum. Dina l ł  grudnia 
termometr uoszeut od — 4 6 do — 3'5 C.; —  carometr 
podnosił się.

u  u la lb  grndnia a ?od* . 7  rano stan narnmetrn 'i- 
mm., term om etru —  6 '0  C .; w iatr w scbodnio-północno 
w schodni.

rteneriuar Teatru miejskiego w Krakowie.
W e środę: „Ost ożnie z lis.ami-.
We czw aiiek : Przedstawmn.e operowe.
W piątek: „Sędziowie" i „Szczęś. i» Frania".
W so iotę: „M.z mtrop" oraz Małżeństwo z mnsn",

kom. w I akcie Moliera, przeił. T. Z*lenzi>iogo.
W niedzielę popołudniu: „Kopcinazek"; ■nisozćr; „Mi

zantrop" i „Małżeństwo z mu ;u“.
W poniedziałek: „Grom;wo_a"
W e wtorek: .M izantrop" i „M ałżeństwo z musu".
W e środę: „Wesołe".
Haneriuar teatru ludowego
Vi e środę: „Berek Joselowicz"
We czwartek: Przedstawienie składane na Dsnofis S. 

Tnrskiego.
W p Jek: „Dzwony z Cornevili»“
W sobotę: „Dzwoct z C orneyille".
W niedzielę po Do.cdair'. „Uereu Joselowicz"; wieczór: 

„Dzwi ny z (Jorneyiile*.

rilia
Ryr.tK

0 K a t ń i a ł  a k c y j n y :  1 3 9  rnHIonfo k n r u a .
Funduszu rezerwowe: 89 mGionow koron,

I ImSm ii n  I f  f  Podatek rentowy opłaca bank z. własnych funduszów, 
i Li ..iU l i  0 .  1* — -- Przyjmuje wkładki w rachunka bieżącym i na BStrgw.-rf WiąaMZd LitfCrKy tlyplSCS b&Z wyjłOW*6viz aula
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Uniwirsytel linowy im. Adama Mickiewicza 
w Krakowie.

W* środę: Dr .Terzy Smoleński: Kraje polarne (2 -wy 
łiady ilustr. obrazami świetlnymi.!

W * czwartek: P Stanisław Szpotańs k i: Sironnictwo 
organisacya wielkiej em igracji (12 w ykładuw.)

D z i a ł  e k o i i o m i c z n y .
X  Traktaty handlowe. Krakowska Izba han

dlowa zwróciła się w drodze telegraficznej do pre- 
Zydyum Koła polskiego w Wiednia z gorącym ape
lem, aby dołożyło wszelkich starań celem przepro
wadzenia w Radzie państwa ustawy, upoważniają
cej n ą d  do zawarcia traktatów z państwami 
bałkańskiemi. Uregulowanie stosunków handlowo- 
pclitycznycb, jest zarówno dla wytwórczości jak 
i handlu krajowego sprawą pierwszędnej wagi, 
także ze względu na wzrastającą nieustannie dro
żyznę środków spożywczych, posiada sprawa ta wielkie 
znaczenie ogólne. Analogiczną akcyę podjęło jak 
nam donuszą, stowarzyszenie kupców i młodzieży 
handlowej, oiaz tutejsza kongregacya kupiecka. 
W  Imi enin wschoamej części krajn wdraża podobne 
kroki lwowska Izba handlowa i przemysłowa.

x  Nowa taryfa kolejowa —  jak z W iednia 
donoszą —  ogłoszona będzie w dniach najbliż
szych. »

x  Kurs maszynowego złocenia rozpocznie się 
3 stycznia w  Krakowie i trwać będzie do końca 
m«rca. Kandydatów przysięgłych będzie 10. Zgło
szenia do 24 b. m. do krajowego instytutu ręko
dzieł i przemysłu w Krakowie.

x  Niedzielny kurs sporządzania papierów 
wyklejkowych rozpocznie się 2 stycznia w  K ra
kowie. Na kurs zostanie przyjętych tylko ośmiu 
kandydatów. Nansa adzielaną będzie do końca mar- 
ea w Każdą niedzielę od godziny 9 do 12 przed 
południem. Zgłoszenia do 24  o. m. do krajowego 
'nstytutu rękodzieł i przemysłu w Krakowie.

I miejskiej centralnej targowicy na bydło w Krakowie. 
Krtitów, 1» grudnia. Na dzisiejszy targ spędzono bydła 
"ogaisgo 246, cieląt, 313, owiec i kóz 1, merogac sny 
S172; razem 832 zwierząt. Tracono za jeden cetnar me- 
Iryozuy żywej w agi: buhaje od — ac — , woN 
6 l  —  do 68-— , ».■ u wy ou — dc , jałowńiit od
— '—  do -  — , cielęta od — •—  do — •— , metogaciznę 
tuetaą od O—  —  Jo O— •— : bitej w agi: nierogaciznę od 
180"—  do 150-—, Z  zakupionych na oko płacono za 
sztuwę: bugaje od 178*— do 210*—•, wołj z paszy od 
173 — do £95"— , krowy od 85'—  do 150’— , jałówki od 
!»•- do 140‘— , cielęta od 20’—  do 80 '— , owco i  kozr 
6q 13-—  do Itr— .

At spęazonych nu targ zwicrząl sprzedano: na miejsco
wą konsnmoyę 614 sztuk, na konsnmoyę Innych gmin 
kri.ja £18, na eksport za granicę kraju bydła rogatego 

»a  enspori z -  granicę kraju nierogacizny —. 
t e o j  powyższe obliczono bez opłaty akcyzowej.
Ceny z.emiopłodow. Kraków, 14 grudni*. Płacono za 

100 k ilogr.: Pszemoa ulata — ■—  do — .— , czerwona 
t  żółta 26-80 do 27-bu, węgtersKa — • —  do — *— , ż /to  
kra,uwe 19T0 do 21 '— , węgiersiae — . do — •— ; ,ę- 
czmień na zrup^ 15’80 do It — , browarny — •— do — ■— ; 
na paszę 14-60 uo 15'— ; owies z opłatą akcyzową —•— 
do —  — , proso — do — ; jagły  27-20 do 27-70; ta
tarka 17-50 do 18-— ; kukurydza 16-10 do 18-70; groch 
J v — do 82-— ; tarota 26*— do 40’— ; wyka 15'8 J do 
lb*6T; rzepak zimowy 29-—  do 32’— ; komozyna na- 
s le u u  ezerwuua 120- — do 180-—  biała 180-—  do 190— ; 
tyuotka 42-—  do 60— ; eBparsetta — •—  do — J— -, #o- 
Ozewic* 22’— do 80-— ; słoma 6-40 do 7"— ; siano 8-40 
Jo 9 '80 ; koniczyna pastewna 10-40 do 11'80 ziemniaai 
6 — do 6 JO; ja ja  za kop, b'8 3 do t>-— ; masło za 1 kg 
9-80 do 3-— ; onlrjtttb na 95' za 1 hL — ■—  do 210, 
okowita na 76* Trale1,a —*—  do 1 7 0 — .

zw  ąztk gal. komlsyonerók ht nalu nierogacizny W ie
deń Sk Parz), 14 grudnia. Na dzisiejszym ta .g j  nio- 
.-cgacisn’ było ogółem 13.948 sztuk, w cztm b»g onów 
65c«, ml -aycn 6437, próci tego napłynęło w ciągu targu 
ckoto «00 sztok. Cena za bagony lo 6  do 140, d  młode 
88 do JJ4 ha trzy za kilogram żywej wagi. Galicyj- 
•kioj było osoła 4081 iztnk, cen* 90 do la t1, w yjA tW  
wo liO .

B .  O a b r y e l s k a ,  K r z y s z t o f  ory
K p a k ó w .  V7y najmuje i sprzedaje piei w- 
fc- irzf* mych labryk fonep'any, pianina, harmo
n ii i pianole za gotówką lab na Bpłacy nawet 
dwadz ie3tomie8ięczii6. Instrument} używane od 
ces najniższych.

S p ru w a  J a n in y  B orow sK ie j.
D u ś przed połuaniem w prezydynm sąJa kar

nego odbyło się looowauib nadzwyczajnej listy sę
dziów przysięgłych dla Bądzenia Bprawy Janiny 
Borsw sklej. Losowairu przewodniczył wiceprezy
dent sądn dr Pogorzelski w obecności radców Bądu 
dra Trzaskowskiego i dra Kopfa. Obecny był także 
DMMiay prokurator ar Doliński, a z ramienia Izby 
adwekackiej adwokat dr Bronisław Guńkiewicz. 
Protokół prowadził ofieyai p. Fortuna.

Sędziami przysięgłymi głównymi wylosowani zo
stał? sbywatole pp.-.

Arm ółowicz Jan, urzędnik Banku krajowego; Bień
kowski .Bolesław, właściciel realności, faffavuna; Bi- 
z a iik i W ładysław, urzędnik Banku kraj.; Bracie- 
jowski Leon, krawiec; Brzezina Józef, cukiernik 
Bnttsrtslg Leon, wiaśc. realności, Podgórze; Hertz 
Wilhelm, inżynier; Jaknbowsiti A lo jzy , geometra; 
Kalczyński Józef, krawiec; Kiuger W olf, kupiec, 
Podgórze; Kup for Samuel Józef, fryzyer w Krako
wi#; Lamcnudorf Henryk, budowniczy; Liebling Far- 
dyaaud, własciciol realności i budwniczy; Link Jan, 
właściciel drogneryi; Lipoński Włodzimierz, denty- 
sta; Maraszewski St misław, magister farm acji; Ma 
tuszewuki Henryk, dentysta; dr Matzke Hanrvk, le 
karz dentysta; Mazanes Jan, właściciel reatno.ci; 
Mieroszewaki Henryk, właściciel dóbr, Biskupice, 
powiat W ieliczka; Mikuszewski Wilhelm, w łaściciel 
realności; Nie.lźwiedzki Romuald, urzędnik Tow a
rzystwa wzajemnych ubezpieczeń, dr Olearski Bro
nisław, adwokat, Parafiński Piotr, właściciel real
ności i rymarz.

-sędziami przysięgłymi zastępcami, wylosowani 
zostali obywatelo pp.:

H e r  Abrauam, własc. realu. i kupiec, Dębniki: 
Brand Michał, włas'c. realn.; Jędrzejowski Jan, 
właśc realn., P olgórze; Kukla Adoif, właśc. real
ności, Prądnik biały, Unger Bernard, kupiec arty
kułów technicznych; W aniek Jan, właśc. realn. i 
blacnarz, Półwsie zwierzynieckie; W erber Maurycy, 
właśc. realn.; W eiss Franciszek, kowal; W orytkio- 
Wisz Paweł, rolnik z Krowodrzy

Z listy tej, obejmującej 36 nazwisk, w dnia roz
prawy wylosowanych zostanie 12 sędziów głównych 
i 2 zastępców. Rozprawa zacznie się dnia 12 sty- 
c e iiz  1 trwać ma 3 ty/rodnie. Rozprawi# przewo
dniczyć będzie radca sądn krajowego dr H :oronfm 
Bło.iarewicz, wotantaml będą radcy: Ferens i Ja
siewicz, oskarżenie wnosić będzie prosurator dr 
Kazim.erz Urrowski, bronić adw dr L. Szalay, 
stronę poszkodowaną (rodzinę ś. p. W łodzimierza 
Lewickiego) zastępować będzie adw. dr Z. Kłęb 
kewsci.

Akt oskarżenia obejmuje 44  Btron drukowanego 
pisma i obwinia Janinę Borowską o zbrodnię skry
tobójczego morderstwa z §  1 3 4  u. k. Sam tenor 
aktu oskarżenia zawiera tylko kilka wierszy, da

lej następują t. zw. powody, w których prokurator 
uzasadnia oskarżenie. Rozprawa odbędzie się za 
biletami.

K r o m k a  l w o w s k a .

L w Ó W , 15 grudnia.
Wzięte na kawał. Przed paru miesiącami „S ło

wo Polskie" wywołało sztucznie podsycaną sensa- 
eyę lisiami niejakiego p. Poretti’ego, rzekome uro
dzonego W łocha, który nagle zapałał ku naszemu 
narodowi taką miłością, że nietylko wyuczył się 
doskonale po polsku, ale postanowił odtąd pisywać 
swoje uczone rozprawy w naszym ję*yiruf co wię
cej, w niedalekim czasie przenieść laary i penaty —  
jak zapowiadał —  do W arszawy, aby słnżby swo
je poświęcić wyłącznie sprawie polskiej. Z ogłoszo
nych listów p. Perettiego ao redaktora „Słowa 
Polskiego", przebijało takie odczucie naszych idea' 
łów narodowych, przy rówuoczesnem silnem oparcia 
się na specyalnie narodowo-uemokratycznym świa
topoglądzie, że musiało to zbudzić podziw i  zachwyt 
zwłaszcza w kołach wszechpolskich. Uczuciom tym 
„Słow o Polskie" dawało też w swoich aopisKach 
do jego listów szczery i wymowny wyraz. Trochę 
tyiko zanadto za pan brat kumał się p. Peretti ze 
Słowackim, którego po prostu nazywał „Julkiem ", 
aie bo też zacne W łoszysko niemal na Słowackim 
się wychowało!

Obecnie lwowskie dzienniki konstatują, juk ów 
rzekomy Peretti wziął „Słowo Polskie" na kawał. 
Ów Peretti okazał się bowiem niejakim Kazimie
rzem G a l u s i ń s k i m ,  znanym z brnka Krakow
skiego i lwowskiego, jako sekretarz p. BaLaglil w 
Związku przemysłu fabrycznego. Po popełnienia ja - 
kicnś „nieprawidłowości" na wystawie w Zakopa
nem, Galusiński wyjechał do W łoch, gdzie przed 
trzema laty a r e s z t o w a n y  z o s t a ł  w Gennii, 
jako podejrzany 0 napad rabunkowy. Przez trzy 
laia siedział w więzieniu, obecnie wykazała Bię je 
go niewinność I został wypuszczony na wolność. 
Z  W łoch —  jako Peretti, pisywał listy do „Słowa 
Polskiego", na którego naiwność spekulując —  nie 
doznał zawodu.

Studenci szkoły Ia80wej we Lwowie, zorgani
zowani w Towarzystwie wzajemnej pomocy, wy
brali nowy zarząd. Przewodniczącym został p. Tom- 
ezyckl Taaensz, zastępcą p. Żółtoweki Edward, 
sekr. p. Krotki Maryan, skarbnikiem p. Zarzycki 
Czesław. Do wydziału powołani zostali Kowalczyk 
Konstanty, Andrycz W łodzimierz, Krzyżanowski 
Maryan, Pałątkiewicz Daniel, Kamiński Przemy
sław; do komisyi lustracyjnej: Leśniewski Józef, 
Staszkiewicz Franciszek, Dąbrowski Kazimierz; ao 
sądu honorowego: Skarszewski Jan, Jakubowski
Jan, Prószyński Andrzej i Smoleński Adam.

Oszustwa weKslowe. Poilcya lwowska areszto
wała wczoraj b, kasyerkę jednej z winiarń przy 
ni. Sykstuskiaj, Helenę Malicką, za fałszowanie 
weksli. Mianowiole przed dw«ma laty do winiarni 
tej chodził student gimn. S., syn zamożnej rodziny, 
który po złożenia egzaminu dojrzałośol wziął sobie 
p. Malicką n » wspólne pożycie. Po śmierci swego 
ojca młody S. odziedziczył milionowy spadek, z któ
rego otrzymywał od rodziny na utrzymanie 17 .000 
K rocznie. M'mo tej kw o.y zdołał S. w przeciągu 
dwóch lat -robić długów na 200 .000  K. Kochanka 
zaś jego Malicka wspólnie z niejaką N ajerową 
fałszowali Weksle na różne kwoty z podpisem 
matKi p. S. Obecnie z powodu ingerencyi rodziny 
sprawą zajęła się polieya, któia obie pomysłowe 
kobiety Mańcką i Nayerową, wy Korzy stające mto 
dago człowieka, aresztowała i sprawę salerowała na 
drogę sądową.

Kradzież 14 000 kor. Z powodu kradzieży wor 
ka pieniężnego w urzędzie pocztowym Lwów 2 
(na głównym dworcu kolejowym) dnia 9 grudnia 
b r. z zawartością 14 .000  koron, ogłasza dyrekeya 
poczt I telegrafów gotowość wypłacenia nagredy 
300 koron tomu, kto wskaże sprawcę tej lciadzieży 
lab podaniem wskazówek przyczyni się do ujęcia 
go, względnie powetowania szkody.

Kradzieże w szpitalu powszechnym we Lwo
Wie, popełniano od dłuższego czasr, a sięgające 
w tysiące koron, zostały w tych dniach odkryte. 
Na ich ślad natrafiono przypadkowo. Oto w tych 
dniach przyłapano woźnicę zarządcy szpitala, który 
na mieście sprzedawał w znacznych Ilościach ku- 
nerol. Ponieważ wydało się to policyi podejrzauem, 
przeto zrobiła natychmiast w tej sprawie donie
sienie do W ydziału krajowego, który polecił prze
prowadzić w szpitalu szkontra. W ydało ono wprost 
nieoczekiwane rezultaty Oto wykryto między in- 
nemi, że w piwnicach brakuj# ogromnych z a p a s ó w  
w i n a  i że fundusz szpita l.y  ponosi skutkiem t##e 
s t r a t y  n a  k i l k a  t y s i ę c y  k o r o n .  Wdrożon# 
dochodzenia wykazały, że kradzież# t# zostały po
pełnione przez służbę szpitalną. W yszło przytem 
na jaw. ż# o d  d ł u ż s z e g o  c z a s n  z n a j d u 
j ą c y  s i ę  w s z p i t a l u  c i ę ż k o  c h o r z y  n i e  
o t r z j  m y w a l i  z a p i s a n y c h  l in p r z e z  l e 
k a r z y  w i n ,  z czego wynikałoby, że onciano 
w len sposób uzupełnia braki. Najpiawdopodobniej 
zarząd szpitala w ieddał o tych malwersaeyach, ale 
chcąc un.knąć skandalu, zamierzał umorzyć spra
wę wo własnym zakresie bez je j rozgłaszaliia. 
Sprawą w jkrytych  malwersacyj zajął się  gorliwie 
marszałek Badeni, który nakazał przeprowadzenie 
jak najenorgiczniejszych dochodzeń w celu wykry
cia wszystkich winnych hez wyjątku. Wydelegowana 
dla tej sprawy osobna komisya, składająca się z za
stępcy marszałka dr. Piłata i członka W ydziało 
kratowego Onyszkiewicza przeprowadziła na
miejscu śledztwo i przesłuchuje cały personal szpi
talny. Bliższo szczegóły śledztwa są na razie nie
znane.

Henertoar teatru lwowskiego.
Czwartek; „Manewry jesieniie- .

W  każdym* razie trudnoSoi, stawiane ze stro
ny r u s k i e j  uważać należy za u s u n i ę t e ,  
chociaż w Izbie pos, Petruszewicz uzasadnia 
swój wniosek nagły w sposób obstrukcyjny.

O traktaty hanalowei
Wiedeń. Trudności, na jakie napotyka parla

mentarne załatwienie t r a k t a t ó w  h a n d l o 
w y  c n, st» bardzo wielkie i to z przyczyn p o- 
l i t y c z n y c h .

Niemcy nie chcą się zgodzić na żądanie Unii 
słowiańskiej, co do liczby ministrów słowiań
skich.

Eoraspondencya partyi chrześcijańsko-socyai- 
nej „Austria" wywodzi, że g dyby zgodzono się 
na to żądanie (Jnii, musianoby rozszerzyć tawę 
ministrów d la  p o m i e s z c z e n i a  22 mi n i -  
s 1 1 ó w, albowiem partyi chrześcijańsko-socynl- 
nej należałoby się w takim razie pięcia min.- 
staów, nie mówiąc jnż o tern, że inne narody, 
iak Eusini, Rumuni, żądaliby taKże swoich et 
nistrów. (Dosyć mizerny dowcip! Prz. red.)

S y t u a c y a  p o l i t y c z n a j e s t  w i ę c  c i ą 
g l e  j e s z c z e  n a p r ę ż o n ą ,

7i Rady państwa..
Wiedeń. Na dzisiej3zem pos ed?,6niu Izby po

słów, po odczytaniu wniosków i interpelacyj, 
zabrał głos poseł P e t r u s z e w i c z  dla uzasa
dnienia swego wniosku o zniesienie patentu po
licyjnego o chłoście. Przemawiał częścią po ru 
sku,  częścią po niemiecku i oświadczył, że żą
danie, zawarte w tym w-niosku nagłym, jest 
kwestyą żywotną dla narodu ruskiego.

Froiest miast.
Czerniowce. Na wczorajszem posiedzeniu Ra

dy miejskiej uchwalono wniosek zwracający się 
p r z e c i w  o b s t r u k c y i  w p a r l a m e n c i e  
i żądający załatwienia traktatu handlowego 
z Rumunią. O tej uchwa’ e celegraficzme zawia
domiono rząd i prezydenta Izby.

j j j g  t- tggg rtMwaHreaiM —

wych z a w i k ł a n i a c h  m i ę d z y  R o s y ą  i 
J a p o n i ą .  Agencya zaprzecza tym pogłoskom 
k a t e g o r y c z n i e .

Od czasu ukończenia ostatniej wojny, zawarto 
szereg umów międzynarodowych, które mają na 
celu usunięcie w s z e l k i c h  ś l a d ó w  nieprzy 
jaźni niędzy obu państwami, zaś od czasu kon- 
wenoyi rybackiej, zawartej w r. 1907 nie było 
ż a d n e j  poważnej dyferencyi. Także teraz po 
obu stronach istnieje tendeneya, aby wszelkie 
możliwe kwestye załatwiać w drodze pokojowej 
i umów przyjaznych. - -

Ki»ąi MM® M m
pafito.

(Telegramy ,.N. Heformy“ z tfu. 15 grudnia).

rtifkw>ni3 Suia polskiego.
Wieuen. Także dziś przed południem toczyły 

się rokowania z R u s i n a m i ,  /jądaniu ntw oiże
nią sekcyi r u s k i e j  przy zakładzie dia zużyt
kowanie bydła, o d m ó w i o n o  i rtusiui od tego
żądania o d s t ę p u j ą .  . .

Bar. Bienerth dał in* zapewnienie, że wedle 
możności, sumy przeznaczone na pndnksieuie 
rolnictwa, rozdzielone będą przez gai. Wydział 
krajowy pod kontrolą namiestnio-wa, odpo le- 
dnio do potrzeb ludności.

Obecnie odbywają, się jęszezt. narady Koła 
polskiego z prezydentem ministrów.

Mn d I3fiu! szpiegostwa.
(Telegramy „Nowej Reformy" z d. 15-grudnia)

Wiedeń, Na początku azisiejszej rozprawy w 
procesie koalicji serbsuo-cnorwackiej, prezydent 
trybunału zawiadamia, że nie można było wyśle
dzić miejsca pobytu posła do Sejmu chorwackie
go Z a g o r y ,  który obecnie bawi w podróży.

Po tem oswiadczen.u przystąpiono do dalsze
go przesłuchiwania prezesa „.ługu Słow". M a r 
k o w i c z a .

Na zapytanie dra F  r i e d j n n g a, rzy nic mu 
nie wiadomo, że w lokalach „Słow. Jugu" znaj
dował się formalny s k ł a d  b o m b  — odpowia
da M a r k o w i c z :  Dnia 3 czerwca 1907 roku 
wybrany zostałem prezesem Jugu i nigdy mi 
nie powiedziano, jakoby w klubie znajdowały 
się bomby. Gdy cię rozgrywał proces o zdradę 
stanu w Zagrzebia, bawiłem w podróży i nie 
czytałem gazet. Nic więc nie wiedziałem, ze 
dzienniki doniosły o znalezieniu bomb w losa- 
lach “ ługu".

Dr B e n e d i k t :  Czy jest zwyczajem w Ser
bii. że w czytelniach p r z e c h o w u j e  s i ę  bora- 
by,  przeznaczone dla zamordowania księcia 
czarnogórskiego? ' —

Ś w i a d e k :  N i c  n a  t o  n i e  o d p o w i e m .
Dr F r i e d j U i i g :  Pan nic nie chce odpo

w ied zieć.
W  dalszym ciągu zeznań M a r k o w i c z a ,  

przyszło do b u r z l i w e j  s c e n y .  Obrońca Fried- 
junga dr Benedikt zarzucił Markowiczowi, że 
jego zeznania s ą  p o d s t ę p n e  i f a ł s z y w e .  
Rzecznik oskarżycieli dr H a r p n e r  piotestuje 
przeciw obrażaniu świadka.

P r e z y d e n t  trybunału ośw.adcza, że w 
krytyce zeznań świadka nie widzi obrazy. Na 
ławie oskarżycieli odezwały się głosy: T o  n ie  
p o  e u r o p e j s k u .

Dr H a r p n e r  zapytuje następnie M a r k o 
w i c z a :  Czy może świadek nie wie, ż e m o ż n a  
g o  tu a r e s z t o w a ć ,  jeżeli złożył nieprrw- 
wdziwe zeznania? i wzyw-a go do powtórzenia 
zeznań.

M a r k o w i c z :  Oświadczam, że cały proto
kół jest zupełmo sfałszowany. Zostanę tu na
wet na wypadek, gdyby mnie chciano areszto
wać, do dyspozycyi sądu.
#> -Ttsoi kiTiirirMtrTaŁ^M^Agiai^ l WW; * M im

linii no loiu M ci.
(Telegramy „N. Reformy" z dnia 15 grudnia.) 

Ponowna operacya.
Brukseia. Okazuje się, że p lepszenie się 

stanu króla po operacji było tylko utwlio.ze 
i że jest konieczną ponowna operacya. Ze wzglę
du na wielkie osłabienie mola. operacya ma 
być d o p i e r o  j u t r o  przedsięwzięta.

Córka bróla.
Bruksela. Córka króla Leopolda, ks. K l e 

m e n t y n a ,  telegraficznie prosiła swoją siostię 
ks. L u d w i k ę  Koburską, aby przybyła do 
Brukseli, jionieważ ma nadzieię. że ojciec się 
z nią pogodzi.

Przybycia hr. Stefanii Lonyay oczekują tu 
dzisiaj i ma ona zamieszkać w pałacu.

Paryż. „Matin" ogłasza rozmowę z ts . Lu
dwiką Koburską, luora oświadczyła, że przed 
trzema dniami telegrafowała do ojca z zapyta
niem, czy może przybyć do Brukseli. Na odpo
wiedź czekała 24 godzin. W  odpowiedzi tej do
niesiono jej tylko o dokonaniu oparacyi. Księ
żna mimo to chce wyjechać do Brukseli

P o  z a i a k n l ^ & j l a  H a i  a e ^ i .

Kraków, 15 grudnia.
Wystawa dzibł Uziembły. Towarzystwo Przy

jaciół sztnk pięknych w pałaou sztnal na pi. Szcze
pańskim arząaziło zbiorową wystawę dzieł Henryka 
Uziembły, obejmującą okres dwn ostatuioh lat dzia
łalności młodego artysty.

Staraniem ł nakładem zaszczytnie znanei firmy 
wydawniczej J. Czerneckiego, wydany został w y
tworny pod wzg'ędem typograficznym iliustrowany 
katalog dzieł artysty.

Wielki Kraków. Onegdaj w południe udała się 
do prezydenta m'.a«ta depuLacya Stowarzyszenia 
buduwniczyoh i architektów z prezesem Stowarzy
szenia radcą budownictwa p. Tadeuszem Stryjeń- 
sknp na czele, celem złożenia gratnlacyi z powoda 
ogłoszenia ustawy rozszerzenia wielkiego Krakowa- 
Prezydent, dziękując za życzenia, wskazał na w iel
kie znaczenie, ja cie  ma tak znaczne roisz •” '> !« 
teiytoryum mi&sta, zarazem zapowiedział z>> uiiiie 
anltiety, w sprawie odmyślenia środków podniesie
nia przemysłu budowlanego w Kianowie. Drożyzna 
mieszkań bowiem w pewnej mierze zależeć musi 
od kosztów bndowy domów mieszkalny’ h. Koszta te 
są w Krakowie od kiltu  lat nadmiernie wysokie, 
a jedna z przyczyn togo jest drożyzna robocizny i 
materyałow, co zuowu powoduje zastój w pizerny- 
śle budowlanym. Uznała to sama komisya banko
wa Sejmu krajowego, uchwalając znany wniosek 
posła dra Lea, z wezwaniem do W ydziału krajo
wego, by zajął się zbadaniem środków, mających 
na cela podniesienie przemysłu budowlanego.

Deputacya Stów. budowniczych i architektów 
oświadczyła, że cnęłme będzie współdziałać w tej 
sprawie i weźmie udział w zwołać się mającej an
kiecie.

Częstochowa. (Napad bandytów. —  Zabójstwo.)
—  W  nocy dnia 13 b. m., na jadących farami 

z Krzepic do Częstochowy kupcótY, napadło kilku 
uzbrojonych bandytów. Zatrzymawszy konie, ban
dyci zrewidowali wszystkich jadących, zabierając 
im wszystko, co przy nich znaleźli. Jednemu ży
dowi, który stawiał im opór, w ycili wszystkie zę
by i zabrali 1500 rubli, które miał schowane w 
bucie. Jednemu z furmanów zaorali 4 0 0  rubli.

WTśród jadących było także kilku robotników 
rolnych, wraeającycn z Pro? i tym 
dyci zaorali wielomiesięczny ich

Kto potrzeouje obuwia, nRcn&j się przekona.

rów nież 
zarobek.

ban-

W ozoraj wieczorem nanadli jacyś ludzie na idą
cego niicą znanego ooryszka, Icka Sowę, i kilka 
strzałami z rewolwetow zabili go na miejsca.

Zamach W pociągu. Z W rocławia telegrafjją : 
Jak się obecnie okazuje, sprawcą zamachu raonn- 
kowego na Amerykankę S i p e n b e r g ,  dokonaneso 
przed kilkoma dniami w  jociągu  pospiesznym koło 
Gliwic, jest k e l n e r  z w a g o n u  r e s t a u r a 
c y j n e g o  tego same o pociąga.

M M  r a l t m
R t t f y  P ł t t f l .

(Telegramy „N. Reformy" z t>n:a 15 grudnia.)
Wiedeń. U n i  a s ł o w  i a ń s k a u c h  w a li  i a 

dzisiaj, dziesięciu głosami przeciw sześciu, pro- 
wadim dalej obstrukcyę. Po tej uchwale agra- 
ryusz czeski R y c h t e r a  zgłosił u prezydenta 
Izby 37 wniosków nagłych.

Dalsza akcya parlamentu jest już więc zade
cydowana. Liczą się z możliwością i ozwlązania 
iz y posłów już w najbliższych dniach.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

M i c b a t  K o a o p i n s k i ,

N A O E S Ł / i N E .
Artykuły w tym dziale ni* pochodzą 

redakcji).
od

O J C I E C H  £ & ? J B A

w Krakowie, ui Sławkowska 24,
(w  domu X X . Emerytów)

odznaczony najwyższą nagrodą na wystawie w I a- 
ryżn 1908 r., wykonuje i ma nn składzie *

Obawie męskie, aamtkie i dict^i^i-e
z najlepszego matecyału, 269

według fasonow francuskich i anielskich.

Z a k ł a d  j > r a  S t a u o i i t i ń f k z .
Leczenie promieniami Rónigena 

chorob SKÓry I włosow, nowoiworow i t. d.
Starowiślna 1. 6932 2-2

imM\ pttói

Zawiadumieii e.
Mam zaszczyt zawiadomić, żę rubryka kapu
sty kiszonej, prowadzona prz dtem pod niepio- 
tokołowaną firmą „Pierwsza krajowa fabryka 
kapusty kiszonej Antoni Siekacz i Ska w K i 
kowie", przeszła na mo ą wyl-ączną wł.-. .wJw < 

że ją obecnie prou .Jzę pod lirmą
F a b r y k a  
k a p u s t y  
k i s z o ne j
Srakót?, ul Rl3ku U. Telefon 920.
Fabryka zaopatrzona w n< i id «■>;«, ,
maszyny odpowiada wszelkim wymogom ii/gi-iuj. 
Fabryka dostarcza doborowego towaru w każ
dej ilości ponad 50 klg. tak P. T. Kupcom, jak i 
Osobom prywatnym we własnych lub też do

starczonych naczyniach.
Z  poważaniem Zygmunt Oiowski. 

7249 10 j o ~ -

Ciąg..-en.T. XXVII loteryi państwowej, - u u  
czysty dochód je s t  przeznaczony na w spólne w o j 
skow e cele dobroczynne, odbędzie się n ieodw ołaln ie 
dnia 16 grudnia i909. N a tę loteryę przypada 
18.386 w ygran ych  w  ogólnej sumie 514.800 ko
ron, a m iędzy niemi głów ne w ygraue 2 0 0 .0 0 0 , 
40000, 20.000 koron. W y p ła ta  w ygranych  go
tówką. L  kosztu je 4 K. I ) j  nabycia w 
ko lekturach loteryjnych , Kamorach w ym iany nd.

Kraków, uiica Straszewskiego L. 11 (naprzeciw 
gimnazyum św. Anny).

IM n idto iynm  HlkrasKcposo -  chemi
czne Ad. Bersem

DYPLOMOWANEGO APTEKARZA i CHEMIKA 
przeznaczone 

Bposyalalo ula badań i analiz moczu.
7425 6 6 ____

B
C. k. n a d w o r n y  f o t o g r a f

H E W N E R
w Krakowie, ul. Szewska L. 27

'(róg  plant)
zasfosow u fe  specyalne oświetlenie, dla kuidej
poszczególnej osoby nainowszym sposobem, 
przez co nadaje fotografii naturalny a przytem 
artystyczny wygląd. Wykonanie w kolorze se
pia, oraz większe kartony nie wpływają na 

podwyższenie ceny. 8052 2 6

Kto
ten

chce myć się rzeczywiście przetłuszczonem 
mydłem —  które jedynie chroni skórę od 
wpływów zewnętrznych —  —  —  —  —  
musi wyraźnie żądać mynła —  —  —  —

M a l i n o w s k i e g o .
Ta firma wyrabia prawdziwie przetłuszczone m ydł. 
toaletowe. H_, dła tw-rde, aiKalicz- 
ne, silnie i puszysto pieniące, niszczą 
skórę, gdyż odbierają jej D atural- 
ny tłuszcz, Mydła Malinowskiego 
pozostawiają warstewkę tłuszczu 
przez co osłaniają skórę i " 1 1 ! 

katniają, cerę.
D o nabycia  w aptekach i 

dach.

udeli- . - i , , . , ,
’  l\ NoT

w lenomow anych skła 
7801 6 O

Itoe pismo din rodzin polskich.
Od dawna oddaw ano u nas biak tygodnika .n- 

strowanego dla rodzin polskich. Powstające z No
wym Rokiem w Krakowie pismo pod tytafem: „T  y- 
g o d n i k  N a r o d o w y "  ilustiowany ma zastąpić 
domowi polskiemu tygodniki ilustrowane nam wro
gie. „Tygudnik Narodowy", bogato ilustrowany, za
mieszczać będzie obok licznych artykułów szczerze 
narodowych, stale kilka pięknych powieści, bardzo 
zajmujących a przjtem  dobrych. Co tydzień w yj
dzie obszerny zeszyt objętości 32 stron w koloro
wej okładce.

Ze względu na spodziewaną wielką poezytność, 
ustano.riło wydawnictwo „Tygodnika Narodowego" 
prenumeratę bardzo nibką, bo wynoszącą rocznie 
9 koron, kwartalnie 2 kor. 4 0  hal. Przedpłatę na 
leży przesjłać jaknajrychlej przekazem pocztowym 
do administracyl „Tygodnika Narodowego" w K ra
kowie. —  Do dzisiejszego numeru dołączony jest 
prospekt „Tygodnika Narodowego". 8058

Specjalista chorob dzieci

D r  W ł & d .  r u i p b t e w t c z
b. I-szy asystent kliniki chorób azieci Uniw. Jagieł'., 

odbycia specyainych studyów w Paryżu, ora.
uTR- > U a a a ja w sk le g ti l ,  1 p lą tr o .

7847 6 20

po

Br. Vaag!aan.
Bruksela. Jak dzienniki donoszą, bar. Y a u g -  

h a n  przed kilkoma tygodniain p o  w la  c ó r 
kę. Bar. Yaughan ma więc obecnie t r o j e  
d z i e c i  z królem Leopoldem.
sBjBgąMKŚawrjBgww

I M I M P  I

tiiiuMcl „ M  salwy"
z dnia 15 grudnia.

Konilkkt rosyjsko-japoński.
Petersburg. Ag. peters. ogładza komunikat, 

zaprzeczający pogłoskom, rozpowszechnionym w 
prasie i w społeczeństwie rosyjskiem o możli

D r  T a n e u s z  S t e i a n s E i
otwoizył 8048 3 5

banceiar/ę adwokacką
w Krakowie przy nl. Poselskiej, 1. 20, II pięfro

A d w o k a t  k r a jo w y  7 9 2 5  ?

D r  M I C H  A Z .  I i A N D A U
przen.ósł kancelaryę z Tarnopola 

do Nowego Targu

w.

k Bal był co prawda piękny i wiele tańczy- 
■ łam —  ale potem io  przeziębienia w dro

dze do domu! Ob8cnia leżę od trze#h dni 
^ i ledwo mogę oddychać! Tera# wrasacic ka- 
p  załam soDia przynieść J a ja  prawdziwych 

Bodeńskich i zazyłam plarwszą pastylkę; to 
k  mi dobrze zrobiło. Mowi mi przyjaciółka, że 
r  pomagają je j zawsze, gdy jest przeziębiona: 

ma przeto aawsze w domu Fąya prawdziwe 
Sodeńskie A  ona wie już, »o doDre. Faya

*  prawdziwe Sodeńskie mineralne pastylki ku- 
.  pować można w każdej aptece drogneryi
*  i w handlu wód mineralnych po cenie 1 2 5  
’  kor. za pnaelso.
Generalne zastępstwo na A is ”ję -W ę g r y :

Th. Guntzert, c. k. nadw. dost., Tedeń, I V /U 
Grosse Nengasse 17. 638  1 2

Eursa teiĜ ra2iG7.u6#
Wiedeń, 15 grudnia. (Giełda połudrmwa.)
Marki .17 90, ltenta majowa 95-99. Hent# koronowi 

węgierska 93’45. Akoye aostr. zaltw. are J. °<0 25. Akcj# 
węg. aaat. fc .  7 3 2 - - .  AlL<)t Angloban w  3 1 4 - - .  Akoył
Union .ark i 5 8 5 '- .  A kcje  ban.ve.einu 5 J 6 - .  Akoye i.am, 
dorbaiku 501-70 A k cje  kole. oań^wowyon .44 o. -om 
bardy \2i  — . Akcye tajryki oroni ^  ,

f j l . J  A piny 728-75. Kima-iluraayl eh.-no. Ak-
oye pi s d eg i Ton ż e r n e g o  0621- -  Losy to e .s i#  
2:73*50. hoble 951-35. Akcyo galio. Banku hipotecznego
6S8-— . , , .

Usposobienie: bea o.notv.
Berlin, 15 grudnia. . łierlL  poranna.)

*reiytowa 210"— . Tow dyskontowe 196 — .
‘ „oi bienie: cicha.

Gioła? zDozowa.
Bjdapestt, lń  grudnia. Tszenlca na kwiecień od l i . -90 

do 13 'Mi• pszenica na maj od 13-74 do 13-75; pszeni.a 
na październik od 11-76 dc 11-77: żyto n* kwiecień od 
9 91 do 9 9J ; żyto na paźdz ern.k od 8 65 do 8 90; 
owies na kw.eoień 7-58 do 7-59; owies na paździer
nik od — -—  do — : kukurydza na maj b"btf do 8-70: 
rzepak na sierpień 13-30 do 13-40.

Oferty mierne, chęć knpna mierna, usposobienie siabe. 
zimno.

_ _  r r , ; i p  .V Poleca znana ze swych wyrobow Fabryka

N o w o ś ć  I • 9 , l l L l I I S i i  R u d o l f a  H o r l i o ^  w  - K r a k o w ie .
w tutkacn oo papierosów pod nazwa f fpapierosów
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najlepsze francuskie bibułki do pa 
pierosów. =  Wszędzie do nabycia.

  Hfóśa ,

najnowszej konsirukcyi, dla niemowląt 
i dzieci. Posyła się do domów w celu 

każdorazowego odważenia.

!rop2rya J. Hsaaka i Ski. Maslstiaw Farmacji
Kraki#, Szewska 5. 7339 6 10

7413 10 104 Zakład krawiecki

Mód Kuracyjny
(specjalność węgierska), z kwiat. w akacji, wy 
ł j la  w 5 kg paszkach, -plainie za K 7 D r. 
Bajor, pszczelarz w G a lg a li6 v iz  (W igry ). 

7&41 5 O

l l l l l l l l l l l i l l l i
Ocyle H., Lodowce, Łyżwy na lód i rolko
we, Scyzoryki, Brzytwy, Aparata do go
lenie „G ille tte 1* narzędzia rzem. dla ama
torów, poleca w Qai większym wyborze

ALFONS M 3NŚ2K
handel żelaza — Floryańfua 34.

Illim iiillill!

MARCIN CZAJA i WŁ RECH0W1GZ
w  K r a k o u i e ,  p ? * z y  M l i e y  l l k & ł a j s k i e j  L .  2 4

P e t e r a  c i t e s a i  w y b ó r  l a a t e r y s W w
. Wszelkie zamówienia uskutecznia się według najnowszej mody.

=- ■■ ■ W y k o ń c z e n i e  a r t y s t y c z n e .  ■■

JniSllor i .  A B H A T a w iC Z
lifraL JWf Ryraek g ł. 1 .1 3 . 7643 3 10

7941 2 10

FHAHCIOT ROIKCHlI
dawnie] Antoni Sctiultz

K r a k ó w ,  u l .  S z e w s k a  1 8
poleca swe dobre i naturalno

'93113 oedenBufgskle
białe po: 50, 65, 75 ct. i 1 zli, butelka 
czerwone po: 55, 65 ct. i 1 zlr. butelka

Na św ięta
w litrach po 60, 75 i 85 ct.

7601 5 5

„01LLA P2PPIM "
pensyonat polski, spokojny, miły i tani, 
z pięknym ogrodem, położonym bezpo
średnio na morzem, —  Stała opieka 
Dra Goeringa, Polaka. Kuchnia wy bo 
rowa, slnżba.polska, pisma. —  Poleca 
na sezon zimowy i wiosenny

M ar j a  P u ła s k a  
8047 2 4 Abbazia, Yilla Peppina

7539 8 O

C i ą g n i e n i e  s t u l a  3 ,  5 ,  1 4  s t y c z n i a ^

.M e  ousnrne 6§.099,100.000 fu09.003 fr.
nastręcza następująca grupa losów:

Austr. los krzyża,
Kupon gry losu kred. ziem. IŁ em.,
Serbski los tytoniowy.

Do nabycia za gotówkę podtug dziennego kursu lub na

S 4  ra ty  m iesięcznie po 7  Ii,
W yłączne, niepodzielne prawo gry na j odstawie dokumentu, wystawionego podług prze

pisów. P-zesłanie pierwszej raty pożądano przekazem Na przesłanie dalszych rat przesyłam 
wraz z dokumentem czeki.

E D W A R D  U R I S A f t
D o n n  b a n k o w y .  B o r n e  (Morawskie), l Y i e l k l  P l a c  2 3 — 2 5  (w domu własnym) 

Rzetelnych, stałych odsprzedawców przyjmuję wszędzio.
Niskie ceny. 78hJ 2 5 Dobra prowizya

dla

%
l l  W ł i b i o n y  ! !  
!  I  C h w a l o n y  1 1

!2  P o ż ą d a n y j j

SM  A R B  =====
najpiękniejszy podarek

i i e ż - f l e j  P a n i
4Ł K  & 5  h .

CałFowha drukarnia
dla domu.

MODELE Z MOSIĄDZU
w obfitym soitymencie do haftu białego, ar
tystycznego i br rwnrgo. Monę gramy w roz
maitych wielkościach, wzorki do dziergania 
i haftu, liczby i w sta./ki itd., stosowne do 
kołder, bielizny, ręczrkow, chusteczek, ko- 
szu', ub>-!" ów, nakryć stołowych pn’ rowców, 
mśdr" itd. * ra z z przyberami, jak farba 
podnszeczka na farbę, rozcieracz itd. w pię
knej kasetce. Monogram podać dokładnie. 
Wysyła, za zaliczką J .  L A i l D E K E R ,  
W  .e t lr ń .  V I  2 . ,  Meravig iagesse Nr 59. I 

Niema prospektów. 7432 6 10

p  w porównaniu z 16 świecowemi
- —  .—!  lampami o zwyczajnych siat-
kacl. ć„m w ych przy 60 halerzowej cenie prądu
w i c o ' j sed-i-a 2  4  t G P ó r s y .

najlepsza! m  i uMna
do wszelkich napiąć i wszelkiej siły światłe.

Osobliwość;
1000 H K  lampy w  miejsce światła łukowego.

Woifram-LamnsH-GŁnoralyertrieb
YTIedeń, I., Kolowrałr;ng 9.

Żądać we wszystkich elektrowniach, handlach 
hartownych i u instalatorów wyraźnie la m p y  
W a llr g m  fJE p g Q  , 5241 26 30

F raocw A iia  i  s k ła d  w y r o b ó w  złotych i srebrnych, najgustowniejszych, 
w największym wyborze. Zamiana, tudzież naprawa biżuteryi, sumienna 

i punktualna. Chińskie srebro po cenach fabrycznych na składzie.

Do sprzedania
17 Ha pod 1. 27 przy ul. Lubicz (narożnik placu A ryańskiego) 

Obejmująca 3 8 2 °□ . '
2  dom i jednopiętrowe (31)2° □ )  przy placu Aryańskim.

Tak Willa jako też domy nadają się świetnie na cele 
przemysłowe etc. etc.

Bliższej wiadomości udzieli dozorca domu pod L 27 
przy ul. Lubicz w Krakowie. 7650 6 8

 U
Rzadowo uprawniona

i woiimi m it  l
pod firmą

K. fiZACA i CHHORSKI0 K R A IM
p rz y  u l. ś w .  G e rtru d y  pod N r. 4

wyrabia pod Kontrolą kon.isyi Przemysowoj Tow. Lea. Krak. polecona przez toż To w

w o d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiadające składem chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GESSHUBLERSKIEJ, SELr 

TFRSKIEJ, Y1CHY, MARYENBADZKIEJ, HOMBURG, KISSINGEN, tudzież

- - s p e c y a l n e  l e c z n i c z e  36 67 o
jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz w o d y  l e c z t u c / O  n o r m a l n o  

z przepisu P r u f .  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryaoh. — Cenniki na żądania franco.

M t c t a l i l
MM c n a

jako specyalność: koseyumy, okrycia 
spódnica Zamówienia przyjmuje z pról 
i  powierzonej mater/i. — Wykończenit 

artystyczne. —  Ceny niskie.
Krabów, ul. Floryańska Z. 16,

7018 13 O

Grodziło 1.6
poleca:

W ielki wybór sznu
rówek według najno
wszych fasonów. —  
Zamówienia wykonuje 
się odwrotną pocztą, 

7616 7 O

S ły n n ie  w  ś w .a e J e

cz e k o la d y  i lik ie ry
O O .  T r a p i s t ó w

a r y r a f c i a n ©  w  k l a s z t o r z e  K e i o l n i n t n i p p u
do nabycia w handla 7696 6 6

61 J A W O R N I C K I E G O  W  K R A K O W I E .

W &giiis&s

P e n s y o n a t
M ó w ,  W a ln a  19.7ii8ioio

Poleca na sezon zimowy pokoje z ca
lem utrzymaniem, wygodnie urządzone.

Do wynajęcia
od 1 kwietnia 1910 d w ?  lo b a le  na 
dające się na s k ie p y  lub b iu r a  w no
wej kamienicy przy ulicy Szpitalnej, na
przeciw teatru miejskiego. Wiadomość 
w hotelu Pollera fu portyera). 7712710

W atę odtłuszczoną do celo w chirurgicznych.
„ n położniczych.
„  „ „ tuiek papierosowych.
„ sznurkową dla fryzjerów.
„ bawełnianą do celów opatrunkowych i 
przemysłowych.

Watę kolorową da opakowaniu, biim eryi. 
Opatranki chirurgiczne, szafki i skrzynki opar 

trunkowe.
Wypr wy dla rodzących i położnic zestawione 

według wskazówek prof. Dra W ł. ByPckiego 
ze Lwowa wyrabia 2765 87 O

Fua;it.a opaliunkoB ciiiru f- 
cziiydi „V!S“

(Kra M. L. fttirtwolskiego}
v  Pogórza - Krokwie i we Lu/awie 

C^araieckiego 6.
Znak ochronny na opatrunkach chirurgi

cznych czerwony krzyż z 1 terami w pośrodku 
JI. L. D. i tylko takie przyjmować z aptek i 
składów aptecznych jako wyroby krajowe.

K a n y 5 f i l & - d f ó r t 3 . .
Do sprzedania jest jeszcze na Galicyę i Bukowinę, Morawy i ŚląsK, nowy, nie 
mający konkurencji sposób wyrabiania sztucznego marmuru „Carralyt‘ ‘ (anstr. 
patent zgłoszony). Wyrób ma co do barwy i rysunku wygląd łudząco podobny 
do naturalnego marmurn, jakoteż nadzwyczajną trwałość, a przez to wszystko 
przewyższa baidzo wszelkie dotychczasowe tego rodzaju wyroby i zastępuje 
żuj ełnie najszlachetniejsze gatunki marmmów. Z  powodu swej nadzwyczajnej 
taniości mają te wyroby bardzo rozległe zastosowanie, szczególnie do wykła
dania ścian w kuchniach i świeckich budowlach, dalej przy wyrobie mebli jako 
płyty Jo stołów, zakładki i t. p. Interesanci, którzyby chcieli podjąć tę fabry- 
kacyę w jej dotąd z żadnej strony niedoścignionej piękności, łatwości i dosko

nałości, zechcą przesyłać zgłoszenia pod adresem :
Zajec A Horn, fabrykacya sztucznych kamieni i marmuru, Lubiana, (Lju- 

blana) Dunajska cesta 73. 7681 6 8

wjóhnieniłe stadowe karmelki 
nadziewane przeciw kaszlowi

do nabycia w handlach:

L. Akatnanna, B A nisa, L. Dintenfassa, 
M, Dutkiewicza, A . Frassa, M. Jablo- 
nera, S. Nikła, P. Korna, J. Kuczmier- 
ezyka. A Reifera droguerya, L. Syku- 
towskiego, R. Schwimmera, Zawilió- 
skiegj i Króla, Z. Nasalika. 71 39 o

Fa Rajró rsga Jaco & 1.11 jplagigj jog.

XXVH c. k. Loterye państwowa
na wspólne wojskowe cele dobroczynne 

  • -----------------

T a  lo t e r y a  w  z ł o ei©
fedyna w Austryt p im ircn , dozwolona -  obejmuje 18.386 
wygranych gotowką w ogólnej ilości 514.860  koron.

G łó u  a a  w  y g r a n a :

200.000 
K O R O F  G O T Ó W '  K Ą .

Siągoioaio nastąpi cie&^wgfalaie i6-go gred^ia l&oy. 
L o s  ł io s T t n jc  4  k o r o n y .  H a

Losy są 4# aaoyoia: w oddziała loieryj państwowych, Wiedeń, III., Vorder9 
ZoUomtsBtrasse 7. w kolekturach loteryjnych, trańkech. W unedavh p( JatL«wych, po- 
Mtowrch, telegrańcznych i kolejowych, w kar torach wymiany itd. -  Dla kupHjacych 
lisy plary giy za darmr Przesyłki losów wolna od opłaty pocztowej.

Z c. k- Dytefecyi ddchodtw lo l^ y ^ y c h .
(Oddział loteryj panstwowyoń).

M ' >V kl , v W V W V t *

L. W. 131.181 09. 7832 3 3

  -----------

Z wiosną r. 1910 zamierza W idział krajowy 
król. Galicji i Lodomeyyi wraz z W. ks. Krakow
ski em przystąpić do budowy zakładu dla umysłowo 
i nerwowo oborycb. w Kobierzynie koło Podgórza,

W  tym celu rozpisuje się licytację ofertową na 
wykonanie robót budowlanych w rzeczonym zakła
dzie (t. j. robot ziemnych, murarskich, betonowych 
kamieniarskich, ciesielskich, dachówkarskicb bla
charskich, kowalskich i asfaltowych) oraz na dostawę 
odnośnych materyałów zgodnie z planami i szcze
gółowymi W3rkazami sporządzonymi i zatwierdzony
mi przez Wydział krajowy.

Warunki ogólne i szczegółowe, według których 
odbędzie się postępowanie ofertowe, oddanie robót 
i ich wykonanie, jakoteź plany, wykazy, formularze 
i i  p. znajdują się w biurze budawlanem Wydziału 
krajowego (Lwów, gmach sejmowy), gdzie można je 
przeglądać w godzinach urzędowych i gdzie oferenci 
otrzymać mogą wszelkie bliższe wyjaśnienia doty
czące przedmiotu oferty.

Termin do wnoszenia ofert upływa z dniem
1 4 .  s t y c s i a i a  r .  1 9 5 0  o g .  1 2  w  p o C u d . ;
wtedy też nastąpi protokolarne ich otwarcie w de
partamencie V. Wydziału krajowego.

Z  W y d z i a ł u  k r a j o w e g o  k r o k  G a l i c y !  
i  L o d o n a e r y i  w r a z  z  W .  k s .  K r a f e - m s k i e i s i .

We Lwowie dnia 26. listopada 1909.

Kierownik cegielni
teoretycznie i praktycznie wykształcony, 
ońznajomiony dokładnie z wyrobem da-Ł 
ohówek, cegieł i rur drenowych, z egza
minem maszynisty, poszukuje posady. 
Zgłoszenia pod (L L. poste restante 
Dębica. 7877 3 3

U r z ę d n i k o m
oficerom, profesorom, nauczycielom, możliwie 
uai wyższe pożyczki na spłaty najwcg-idniojszo. 
Zastępstwo banków dla kredytu osobistego i hi- 
hotccznego, Lwów 75. Marka na odpowiedź. 

6763 9 10

l a a j l s p s z e j  f s k e i d ?  m g s k i a  
f ieubafkfe o d  3 k o r , n s le c a

f i i i i e r
B y  KralitiWf SfŁiga 4.

6612 7 O

Kawa Sylwa
dla chorych na żołądek i jelita, którym 
nie Wulno pić kaw y ziarnistej, a także 
w yborna dla dzieci i żarowych. W ysyła 
5 kg. za 5 K T om a sz  th a lo u p k a , 
S v etec  u  BRiiiy, Czechy. 7557 6 10

t lijj za miesięcznera sta- 
..  LUH łem wynagrodzeniem 

w kwocie KTO koron, obok dobrej pro- 
wizyi. przyjmie pewien wielki austrya- 
cki dom bankowy ao sprzedaży prawnie 
dozwolonych losów na raty miesięczne. 
Zgłoszenia tylko listowne pod „Szczę
ście ż>cia“  przyjmuje Administracya 
„N. Reformy11. 7840 4 6

Stały dochód
zapewnia

oityn mielm JSC kg. nzewkl 3 godzinę
z motorem benzynowym 3 HP.

Cena 1975 koron .
Kompletne mlouarnie, młynki, siekacze, parni- 

ki. pii gi, brony, siewniki i t. p. 
sprzedaje i dostarcza na dogodnych warunkach

firma 7664 15 20

E l o r n e l  K o m o r n i c k i
Kraków, ul. Dunajewskiego I. 9 (Nutel Krakowski)

S k a r |
Prawdziwym dla ( 
nastgpsti 4 bte Wn 
słynne dzieło ,1 iat

f k  I» rL  ] 
^ ' i h r o n a

Nowe wydanie polakie
Niechaj czy ta j e każd 
na ouie skutko'w ta’ i 
J o  nabycia przez V 
n a g a z i n ,  L e i n j

(w Lipsku . 
ja k otcz  przez kaiua

8784

fapta, Cztói sportowe, Bluzy, HdkLpoleca najtaniej 
w  wielkim wyborze

ZY6MUNT ŚUffA.IOWSia
K ra k ó w , R y n e k  A - B ,  o b o k  g ł .  t r a f ik i .
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'TH;. 8111 1 4
M L M a g a z y n  n o w o ś c i  ^IF a Er a n i

lite i mjrsią IwK Lii fi-Bp G iS I O ld :

bluzki wizytowe (najnowsze fasony), ka
pelusze futrzane, czapki sportowe, — ża
boty, ry.;ze, krawaty damskie, paski, rę
kawiczki, pończochy, jedwabie, wstążki, 
koronki, W ie1 ki wybór. Ceny fabryczne.

pesŁzoGOwe po znacznie liimtt usach.
T e ra z  ju ż  k a żd y  k u p u ją cy  
o s z c z ę d z i ć  m oże  g u tów k ę  
p rzy  zak u on ie  t o w a r o w  - -

Kro kupnie gdziekolwiek iaki towar, niecL żąda wszędzie znaczków oszczędno
ściowy eh Austryackiego Towarzystwa oszczęd. kredytów, i budowlanego, Którą 
właśnie wprowadzamy. Znaczki otrzymane od kupców przy zakupnie towaru, 
należy nalepiać w książeczce, któią otrzymać można n każdego kupca.

6947 i  o Wypełniona znaczkami książeczka ma wartość

które za zwrotem książeczki wypłaci każdemu na żądanie Austryackie T ow arzystw  oszczędnościowe, kredytowe 
i budowlane w Wiedniu, ul. Teobalaa [. 4, lub też jego filia w Krakowie, przy ul. Retoryka J. 1 . Przy zakupnie 
towarów żądajcie wszędzie znaczków oszczędnościowych, Książeczkę do nalepian a znaczków wydaje za dQrmo 
każdy kupiec lub filia Austryackiego Tow. oszczęd. kredytów, i budowlanego w Krakowie, ul. Retoryka. 1. 1

S p is  k u p có w , k tó r z y  w y d a ją  z n a cz k i o s z c z ę d n o ś c io w e , o g ło s fm y w k r ó t c e .

im a  »ym
polecamy Poezye, utwory dramatyczne 
i powieści Anny z Barazkich Karwato- 
wej. — Gebethner i Spółka, Kraków

7965 a 3

Pilili U fa ra
do zajęcia fabrycznego. Posada zaraz 
do objęcia. Omówienie warunków: Szpi
talna 17 II p. Tylko między 2— 3 godz.

7907 7 7

Przyjmie sie
najwyKwintnieisze wyprawy d o  s z y 
c i a  I h a f t u ,  wykonuje się je  szyb
ko, starannie i po Dader umiarKowa- 
n jcli cenach. Adres: Izabella G ib  a s ,  
Zwierzyniec, ul W łóczków 6. 7639 7 8

najlepsze czekolady, wyrobu
fi BARI A PIASECKIEGO

w Kral owia 6640 41 O 
ni. Długa 12 — ul. Flory: 2.

i  n  i p siiira
w języku: p * )! .k  i "  fra n c u s k im , n ie 
m ie ck im  i  a n g if is k im . —  Helena 
Fryaowa, Łobzowska 12, II piętro —  
Przyjmuje od 9— 3. 7935 4 10

Milionowy patenl
ary ty koło codziennej potrzebj za bezcen do 
sprzedania chrześcijaninowi. Kraków, fach po
cztowy Nr 149. 7730 8 10

L c k o m o h i la  p a r o w a
o sile 8 do 10 Koni, marki angielskie’ , w do
brym stanie, tanio do sprzedania lub do wypo
życzenia. Wiadomość u p. M Gertlera, zw 3- 
ryni seka 17. w odlewam i wyrobów metalowj cn 
od 12 do 2 godziny. 7792 3 3

Najlepsza, najtańsza i na sma
czniej sza herbata jest z marką 

rDZ,WON“
*/< f. ok.nchow z herbat 70 h. 
1/t t. liściowej nerbaty 1 Kar. 
'/< f. Ceylon. herbaty 1‘20 K
u f i r m y    - A. Lisowski

„10RTUNA1*
Kraków - - - - Sukiennice 23.

7db9 4 25

Gaine dla P. T. Duchowieństwa!

Kadzidło MtMw
Najszlachetniejszy gatuneic K  2.—  za kg.
K rólew skie.............................K  l -60 za kg.
Oliwę rzepakową n a jle p s z e j ja k o ś c i .  
Francuskie lampki Guillona „ W ie c z n e  

Ś w ia t ło "  polecają

R e im  i S p .,  K r a k ó w
W ysyłki odwrotnie. 7896 i o

D o  o d s l ą p i o m a
przedstawicielstwo fabryki maezyn pończoszni
czych. Kraków — fach 149. 7928 4 4

M l ilif  psitil
;y jętym zostanie do handlu towarew 
■zennych i win, pod firmą J. Michnik 
Bochni. Piei wszeństwo mają kaudy- 
:i z prowincji. 7931 5 6

Magazyn futer Synów Stanisława Wrońskiego, Kraków, pl. Szczepański 2.
9 O  wysyła do wyboru większe kollekcye najnowszych gapniturow na żądanie 9  

•  stron i udziela dogodnych spłat ponad K 50 osobom, kredytu godnym. ^ > . W *

6395 2 2
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s e u le  b o n n e te r iB  p u c e  la in e  r r e t r e c i s s a b l e !
Znakomita bielizna damska i męska czysto 
—  wełniana nie kurcząca się w praniu I —

§ £ p  W y d o i l i  t t* «& iieu $ k k !

W y ł ą c z n y  s k ł a d  u  f i r i n y

Skórczew ski i Polakiewicz
w  K r a k o w i e ,  u., : c a  F l o r y a ń s k a  1 3 . 7890 4 5

fachowiec w dziale bielizny damskiej i 
męskiej, zdolny ekspedyent, znajdzie 
stałą posadę w magazynie Braci Sperber 
w Krakowie, Rynek 30. 7845 i 4

/Kieso! 4 i p5ł tg- «tto!
W ysyłam co dzień świeżą przewybomą cielę
cinę lub wołowinę wprost z pod uoża i  polę
dwicę w koszykach, opakowaną w papier per
gaminowy, opłatnie do każdej poczty za 2 
liczką 5 1 >r. Rzetelna obsługa poręezna M . 
G .i in b o r g , Kamionza- Bogdanówka 45 Galicja, 

8112 1 2

- ® aw  Hfla sig
Aiermodzianka, jeżeli pc darki dla swego otoczę 
ma nabędziecie u mej firmy i w tym celu kar* 
tą korespondencyjną zażądacie mego obfici" 
Ilustrowanego głównego katalogu z sooo  odbi
tek za darmo, opłaconego. C. i 1 nadworny 
dostawca u a n n u  K o n r a d , Briix Nr 326 (Czechy). 

8095 1 5

W  tych dniach opuściła prasę praca

JANA K U C H A R Z tW S K I EGO

7P66 1 3

f MAURYCY MOCHNACKI
c e n a  7  koron .

Do nabycia jie  wszystkich księgarniach —  Skład główny w księgarni 
G. Gebethneia i Spółki w Krakowie.

JOKttffl BiŚSPl -  M l  M  l
W i e l k a  s p r z e d a ż  g w i a z d k o w a ! !

Sprzedaję po cenach ściśle fabrycznych Bieliznę męską 
i damską. Bieliznę prof. Jagera, Trykoty, Kam izeik1 i Halki w łóczkow e, 
Szale, r ied y , Chustki do nosa, Rękaw iczki Kamasze, Pończochy, Skar
petki, Pantofle, Kalosze rosyjsk ie i ameryKańskie Parasole, Torebki 
ręczna i artykuły modne. 7771 6 6

Ceny m o je  b u d zą  scnstacyę I p o d z iw !!

Uczeń V jSI kl. gimn,
poszukuje lekcyj A P. 12. poste rest. 
Kraków, za okaz. kwitu inser. 7914 5 5

B u c h a lt e r ia
z 2-letnią praktyku, pisząca na maszynie, po- 
szuKnje posady w Krakowie ino na pron incyi. 
Zgloszunia: H H. poste restante Kraków, za 
okazaniem kwitu iaseratowogo. 8009 5 12

Kupię realność
w Krakowie lub Podgórzu, hipotecznie 
obciążoną, wolną od podatku, Dez pośre
dnictwa. Zgłoszenia pod „Junosza1* po
ste restante Kraków, za ukazaniem k\vi- 
tu inseratowego. sou. 3 4

Dr Jaliśb Dcntclbanm
adwokat w Nowym Sączu

poszukuje koncypienla,

Adwokat Młodzik
w Limanowej,

poszukuje l i o a c j p f e n f a .  8065 3 »

D o  s p r z e d a n i a
dwie maszyny Popa do robienia poń
czoch Nr 8 i 10 prawie nowe, flet 
z kości słoniowej, srebrne kapy i okucie. 
Wiadomość: Podgórze, ulica Rękawka 
1. 31, u właściciela. 8078 2 3

Ogród warzywny
kiikuiuorgowy jest do wydzierżawienia. 
Bliższe szczegóły u właściciela na Zwie
rzyńcu, wilia „Sielanka*- 1. 22. 8081 2 3

ABBBfiBBHBBBft
3  | r

H  O r y g i n a l n y  ^
j j  -  -  -  -  w y t r a w n y  □

8029 2 3

Z d o ln a  i b ie g ła  te c lm i-  
c zk a -d e n iy s(v c zn a  - -
poszukuje pi.sady w miejscu lt.b na pron-incyi 
naraz. Zgłoszenie listowne przyjmuje Admini- 
Blracja „Nowej R ef rruy" pod „ l i e n f j  s tL a '1, 

8004 3 3

EL BE BE BI

CJ
E 3  3
r a  3 E
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-53
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CJ

ale żaden nie sprawia 
takiej przyjemności jak

dromofon
Gramofon też enpeł-nie bez igieł

Gramofonz au*̂ kieni ̂ est priez znaw-

irm61

Gramofon
sprawia wieczną przyjem
ność. Najpiękniejszy prezent 
na każdą uroczystość, 
jest najidealniejszyra pre
zentem na gw iazdkę; śpie
wa, śmieje się, gra. mówi 
i zabawia star, cb i młodych.

W  moich bogato zaopatrzonj cli składach 
znajdują się także płyty n»jwybitniejszych 
artystów jakoto:

IV. C a r u s o ,  K u r z ,  B o l r a s ,  K o -  
r o l e w i c z ,  M iło W s i ltu , F c i m p ó u n a ,  
L a c h o w s k a ,  I ' - l o r y a ń s k i ,  Ł o u -  
c z y ń s k i ,  S o u t i c k I  1<j».

U-.mielam się zaprosić P. T. Jo zwiedze
nia myi b składów-, w kiórych mogę zadość 
uczynić wszelkim wymaganiom bez przy
musu kupna.

Przeróbka lub zmiana Pathefonów na 
Gramofony.

Csnniki darmo i opłatnie.

ców oznany za najlepszy.

z aniołkiem gra, śpiewa 
i i  mówi i śmieje ię.

płyty z aniołkiem nie 
charczą i nie syczą.

O m f o o w e

ĆrontÓEMje
jem ny d!a ucha.

G^mofono&iycii chać, nie potrzebu
jąc zatykać u<zu.

stronne kosztują 4 K,

lenofonaiaapr,? -8ztują 2 korony 50 hal.

Gronink  n kon-ert' z 10 p°dwńi- ^*lam za K  50.

i

'I

!

<

H iód p s ttz e ln y  t r r i ^ Ł z :
Kach_ ?f 6 koron 50 tal. za zaliczką Slarya  

s lu s a r k o w a  w B.iczaczu (Galicya). 
8043 4 10

francuskiego, reńskiego, węgierskiego i 
komakc, jako likwidacja jednej ze zna
nych piwnic w  Krakowie, wysprzedaje 

się codziennie

1
8063 -2 3

OJ

e s !

Ito i
prawie nowa, szty tówka na t ) cm., 
jest tanio do sprzedania wraz t  przy* 
borami Do oglądania u p. Sawińskie
go, GizcgórzLi. 8073 2 3

M i ó d  p s z c z s f o p y
czystą patokę, tegoroczny, z własnej pasieki, 
posyłam za pobraniem pocztowem w 5 kg. bla- 
szankach wra , z opłatą pocztawą i opakowa
niem za 6 K 60 h. — Za czystość zaręczam. 
Adre3 za m ów ." ': P. S te .ła a c L , S csn Ó W , 
p. Sieinikowce, Galicya. 7999 5 5

G u c M ^ ra
obeznanego z rachunkowością podwóiną 
wiejską, poszukuje Zarząd dóbr W ła
dysława Federowicza w Oknie pod Grzy- 
tnałowem.

Poszukuje sis lokaja
z dobremi świadecit\ami, do znaczniej
szego domu —  Zgłosić się osobiście 
w okręg, urzędzie pośred. pracy w Kra

ul Jabłonowskich 19. 8962 3 3w ie ,

ii&alslaw Pietras
masażysta

powrócił z Karlsbadu, obecnie mieszka w Kra
kowie. przy ni św. Tomasza 27, II piętro. Obo
wiązuję się udzielić wibracyjnego masowania 
u każdego z cierpiącycn w domu, we własnyn. 
łóżku n cierpiącego. 624 3 3

1
Po 5 ltg., co dneń świeżo bite, czysto oskuba
ne i wypaproszoue b. piękne, tłuste, gęsi po 7 K 
I jakości gęsi lub 3 do 4 tłustych kaczek lub 
kur za 6’bO K, cielęcinę lub wułowinę wprost 
z pod noża i polędwicę zi 4 K wysyła ku 
zonełnemu zadowoleniu S. BazyUński, Pod 
wołoczyska 87. 8 0 0  2 10

F c r t e r
a r . r  i s l s k iB K  B Resa aa

] f ir m y  B ir e la y -F e r k fn s  et ^  
C l  Cd. Ł>d. p|
m  w całych i pół butelkach ^

1 poleca g g

H  A .  P a w e ! k ?  |
ISfc c. i k. Dostawca Dworów B
^|| w Krazowie 7026 11 13 Ę g

a S " ! ! !  f  A  kamienicę z ogrodem, w 
t  zdrowej dzielnicy miasta. 

Pośrednictwo wykluczone. Zgłoszenia; 
„Ludwika11 poste restante Kraków, za 
okazaniem kwitu. 8074 3 3

potrzebny spSttiiij.
Do pow iększenia bardzo rentownego 
przedsiębiorstwa, dającego 50•/, zysku 
brutto, poszukuje się spólnika z wio- 
kszym kapitałem. Zgłoszenia tylko listo
wne przyjmuje Administracya „N. Re
formy* pod RS. S m 510. 516 6 o

B .  P c d a b t ń r
z za kordom  zmuszony opuścić kraj po
szukuje jakiegokolwiek zajęcia w kie
runku literacko-dzienmkarskim lub ban- 
diowjm, Byłem wydawcą handlowego 
pisma i właścicielem biura agenturov,o 
towarowego. —  Zgłoszenia „ E c i in a 11 
puste restante K r a k ó w . 470 9 o

P o s z u k u je  p o s a d y
w miejscu lub na prow incji, rysownik 
budowlany, lat 27, obeznany z robotami 
murarskiemi, posiadający łaane ,iiemo, 
oraz język niemiecki w słowie i piśmie.

Zgłoszenia: „Petens“ poste restante 
Kraków. 518 3 o

Wysyłam co dzień świeżą, bardzo riię- 
kną cielęcinę i wołowinę w 5 kg. ko
szykach za 4 K ; gęsi po 6 K* gęsi ra
czone po K 7'50 — za zaliczką Wilhelm 
Sass, Podwołoczyska 11. 8061 a 6

7949 2 3

węt Ju ż  c za s
z powodu *bliżąjącyeh si? ś^ iat Bożego Naro
dzenia i Nowego Boku z imówić sobie mój oDfi- 
cie ilustrowany główny adtalog z 3000 odbitek 
przedmiotów użytkowych i na podarki okoliczno
ściowe wszelkiego rodzaju, za darmo, opłacony. 
C. i k. nad«• dostawca ł t u i i n s  S i o n r a d ,  w 
Briix Nr. £25 (Czechy). 80 :4  1 6

Poft&nl&uie o b s łu g
fr o te r o w a n ia  i t  p. r o b ó t  g łu c h o -n ie m y  
m ę ż cz y z n a , z d o ln y , u c z c iw y  i umiejący 
c z y ta ć  i  pisać. Zgłoszenia: F. P. poste 
res ł a n te  Kraków. 520 4 0

Obiafijj domowe
\ domu i na miasto. —  Zacisze L 14, 
U piętro, na prawo. 48& 5 o

Wdowa po powstańcu
z 1863-4 roku, urodzonym w Krakowie, 
wygnanym z Warszawy, zostaje wraz 
z małoletnim synem bez żadnych środ
ków do życia, uprasza litościwe s^rca 
o pomoc. Aaministracya „N. Reformy** 
przyjmuje datki i udziela adresu. 497 4 o

K i o r a a  I s p s z o g o  mydła t o a l e t o w e g o  j a k : 
K r a j o w e  f t l y d ł a  p r z e t ł u s z c z o n e  h y g i e n i c z r . e  U .  B r a c h a  z  T a r n o w a .

Rozmaite zapachy, W ydelikaca cerę, chroni od liszai, szersttolci i eęcinia K iry . .'(Dłczy u j n .  
prys/.c/.e, oraz wszelkie nieczystości ciała. Po Krótsi n użyciu wi luczue są 1a.jle.HFz9 reziictty, Do 
nabycia w wyiącznym sKładzie fabrycznym l } r  | y y  ti3 f lL

Alit r. lila;
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P A T EN T Y
wszystkich krajów wyjednywa i spienięża

M .  G « L S H A L TS ~
inżynier i  zaprzys. rzecznik patentowy, 
:7ic<3cń VI., M a r ia fe ilfe rstra ssc ; 37 . 

5674 3 - 40
!̂ 3 ł g - ^ i 4  -jra zeF i -. »’x m j

7251 8 10

l R l * y 5 l l S s F i S  a s m  iekcyo zbiorowe d , ma-
W *   0 1 2 3  tory seminaryalnoj w
godzinach popołudniowych lub wieczornych i do 
egzaminów z ukończonych klas wydz’ ałowych 
męsk. i żeńsk. Przygotowuję ao matury gimna- 
zyainej. Rezultat^ pewne j\a żądanie mogę 
uczyc osobno. Wiadomość: „P raca 158“  poste 
restante !<rax.ów. 8068 1 6

i i  f
jest do „przedania ładny i w Jobiem położeniu 
aomek drewniany, tynkowany, o 4 pokojach i 
2 K u c h .  7 przynależ. Może być z 6 morgami 
grtir. ta łab bez gruntu. Wiadomości udzieli 
M. Krakowieciea w Suawmie. 8092

DC OilflOjęCiOdla panienek lub 
pp. studentów po- 

kó,' z utrzymaniem, ciepły, suchy, wi
dny. Ulica Gołębia 3, parter, w podw., 
1 drzwi na prawo. 8082

li issil S RfII !

Odznaczona medalami"

p a r o w a  d y s t y la ?  n ia  w c d e k  
z d r o w o t n y c h

pod firmą

Edward Urban
w  K ra k ow ie , ul W iślna  L . 1 ,

pi lec- przy nadchodzących Swiftcch:

najprzedniejsze: likiery, rosolisy, 
nalewki owocowe i wódki we wszy

stkich gatunkach
Posiada i .W adzie oryginalne i tare 
k s n u s i Dabola L lz ió ) 1 Hanko wa, 
Bomy i Araki anglelszle, SLwowłoę 

1 *. d . 76 o 1 5
Cenniki na tydanit) darmo I opłatnie.

I

tM r a p i i ,  ?m  i t a i i r
poleca 5561 275 O

isfj]!ep!ze insirrato 
firm krnjô yctt.

Wyłączne zastępstwo fabryk Ro- 
seadorfera, Ehrbara, Wirtna, Kó- 
lykiewieza. Zarazem najpraktycz- 
treisze ktzbsla do fortepianów.

W  jaki sposób mogę przyjemnie, 

a zarazem pożytecznie spędzić 

długie zimowe w ie c z o r y ? ? ? /? ? ?

Ucz :ę obcych języków w Instytucie 
Btrlłtza. Kraków, Flcryańska 23.

6574 11 O

3 @ ® © © ® M  « ■ • © © # #

Saj tańsza i najpraktyczniej
sze na podarki 

prześliczne wyroby japoń

skie i chińskie 
poleca - - - - A. Lisowski 

„FORTUNA" 
Kraków - - Sukiennice 23. 

Skład herbafr.

7370 4 25

S G & 0 ©

^ 4 ,  polesa esęśetowo 
1 hurt®*- s 

y R M u lS 0 S® w yborow e ;  “tafJkl

Kusy pslinsj
- ]  nujnoroszyin 

,  i  i najlepszym spe* 
/ /  sobem za pomocą

K A R K W  ~  P °  C e ‘ iE i&
BBMjiTł n«jn iżi»p ft,

« ! .  J F S W O f t N I O U .
25 133 O

Długoletni współpracownik firmy Józef 
7904 3 3 Nowak otworzył

S A K I  A D  F B T Z Y E R S K I
przy ulicy Gołębiej I. 2

pod firma. £m il H iairka, fry/yer.

I  "a  G w i a z d k ą ! ! .
Wielki wyłtór książek dla dzieci, młodzieży i  doro

słych w różnych jyzykach poleca: 8083 1

Ksiegerrih G. Gebethnera i S ki w Krakowie.C

Szczegółowe katalogi darmo i opla tnie.

f i  S W W # '

\ ® !  E ® I m  ® 1  * Ź

27/  S t a t e k  z ł l u . i iK  m a j ą c y !  —  P l i s z k ę  4 0  Is. 7396 8 13

«P ,'
S/Elit f a  © w i a s d k ę

Najw y ig ?  ■ o d za a rze n ic  ś w ia to w e !

NAJPRZEDNIEJSZĄ ^EfiśHATiTCEJLON
„K h n g a lla  Ceylom T e a “

pod własną marką ochronną „Palm a“ importowaną wprost z Ceylonu, a urzę- 
downie chemicznie badaną, po cenio:

Nr. I opakowanie czerwono-złote * 0  Nr 2 opakowanie fiołkowo-złote
koron 140  za 125 gramów. ~ s , koron L20 za 125 gramów,
koron 0’75 za 62*/, „ B 9  koron 0 ‘65 za 62 ‘ /, „

przy odbiorze I kg. naraz, franko opakowanie i porto do każdej miejscowości
Austro-Węgier, poleca

A n t o n i  O a w e ł k a  w  K r a k o w i e
c. i k. Dostawca Dworu Austro-W ęgierskiego i król Grecyi.

D la  h  T . K u pcó w  i K ó ie k  ro ln iczych  o d p ow ied n i ra b a t.
7025 11 13 i ISR

J iiłla fn p  h f f .  z 2 s z £ s
pujących maszyny. Zwierzyniec, Mickiewicza 
‘ . 1 9  — „B. Syrena". Tamza tania sprzedaż 
wyrobów. -  7479 1.2 20

N a j t a ń s z a

'ladańska Owacarnia
Mikołajska 5,

sprzedaje bardzo tanio owore: jabłka 
tyrolskie funt od 24 h, gruszki bory 
l/a fuuta od 32 li, Marony funt od 24 h, 
orzechy włoskie od 36 li, cytryny, po
marańcze, daktyle, figi, powidła, biklin- 
gi. Winogrona, migdały, kiszone ogórki 
kopa 2 K, sztuka 4 h, kokosowe orze
chy sztuka 50 h. soss i 3

BjMizorcy leśnego, szwajcara, maszyni- 
sty, magazyniera, dostawcy, kanto- 

rzysty, ekonoma, kilku buchalterów, ku
charza, korespondenta, porWera, leśni
czego, stangreta, ogrodnika, lokaja, stel
macha. tokarza metalowego, służącego, 
podróżujących z rozmaitych działów, po
szukuje „łStellenanzeiger" w Cieszynie, 
u.. Fabryczna 1 1 . Na odpowiedź trzeba 
załączyć 15 hal. soai i 2

■ “ 1    ---

Z powodu wysprzedaźyl
U w ” poleca na święta “553g

iiia f Konli
J. MEMPŁEM 

K r a b ó w , ff 'lo r y a a s k a  23«
m r  3 m a a m śm m  i S K S Ł s .- -  ^ ^ etss

ty im  Imp jtotoia
70 kolęd tia fortepian i do śpiewu w ła- 

1 twym układzie. Zebrał Fr. Barański.
Cena K 2, w kartonie K 2 60 z prze

syłką w opasce zwykłej K  2'80.

la ft łb  M- ^asp»k|i«|
z muzyką P. Maszyn ski eg o. W yd ozdo
bne. Muzyka na fortepian do śpiewu. 
Śliczny podarek gwiazdowy! Cena K 3, 
w ozdobi ej oprawie K 5. Przesyłka na 
prowmcyę kosztuje u opasce zwykłej 
20 hal., poleconej 50 hal. I)o nabycia 
w każdej księgarni. 7859 3 10

Nakład Księgarni Polskiej W3 Lwowie.

Prawdziwy miód pszczeisy
(patokę), svysyla w 5 kg. bluszankach po 7 K, 
jak  również m ió d  a o  p ic is . (dwójniak) za 5 
kg. gąsior po 7 ix opłatnie do każdej m iejsco
wości Zarząd dóbr i pasiek Zygmunta Lityń
skiego w Siemikowcach. poczta Siemikowce 

7435 23 30

? z —jwm Ti5 Kfi złoto, platrne, srcDro,

' SI SiOnB rŁ'p.°Ł-icmkupna — wykupuję 
doułacajac pełną w artość—  —  — 5611 90

tUH, tfl. t hlKGłiljSka 8,! i
f t l a l S s ń s i w n j

Jriłola panua, int., z braku zajomośui, chco na 
toj drodze zualeść męża na odpow. stał. posa
dzie, najchętniej obywatela. Na anonimy uio 
odpow. Dyskrecya zapew. s:<nvein honoru. — 
„K n r y a  10“  poste restante H l*a lljw , za oka
zaniem kwitu inserat. S086 1 2

Sto nie w ic
co ma kupić dla swoich na podarek ślubny, 
imienin lub okolicznościowy, niech przejrzy 
rnój główny katalog z 3000 odbitek, w którym 
każdy znajdzie cos stosov>nego. a który na żą
danie wysyła się każd-unu za darmo, opłacony, 

i k. nadworny dostawca Kasastr K o n r a d ,
Briix Nr 331 (Czechy). s io o  i  5

prawdziwe i smyrneńskie, na podłogi, ściany, 
otomany; modlitewniki, karamanie, portye- 
r y  różne, kilimy oryginalne wschodnio,

zakupione w K onstantynopolu hurtownie 
—  i osobiście przez właściciela firm y —

7825 4 6 poleca

E lig M y a  o rye& teln y

E t  H I©# I  S
B r a k ó w ,  Rjmh 1%

T o ^ o i L s e  s p ł a t y  
%?! m i c s i ę & ^ r M ć ! ! !

BAZAR KRAJÓW)
poleca

billasy i mmlz&tj .IspaScw©*
Salrzaaae SlosSćskiego % Eąf >

Serdaki kaltowaae Makowskie..
1901 3 4

L 8.K, ZflJfiC2R8f3IKI, KRfflÓia
Największy handel artykułów treści religijnej. Poleca praktyczne podarki

s a j a  < 0  &
po cenach ignlżw nycSa 

artystyczne, reprodukcyo pierwszorzędnych malarzy w ram ach  gustownych.

M a m M i
do fotografii, metalowo, skórkowe, drewniane i t. p.

A f t y  S ty  c * :n e  wyroby francuskie zo s r e b r a  i metalu Obrazki oprawione w skórkowi 
etui, medale, krzyżyki, łańcuszki, różańce

&  f e . J L
(Boże Narodzenie) z masy terrakoly, k a n o n o w e  do składania. Anioły kartonowe na d r z e w k o .  

Do Końca Gruania b. r. udzielam 10°/0 —20°/„ opustu. —. 7490 8 10 »

tfAJAlSTASHIEJSZE PODAIłONKI'
N a U W IA Z M iĘ

ze srehra chińskiego, srehra. prawdziwego i hroiizu
poleca7868 5 10

sypialń, jadalń, gabinetów, ' salonów, pokoi dla dzieci —  tm ojektowane przez 
aichitektów i artystów malarzy, od najskromniejszych do naj‘wykwintniejszych

pI I p
u lle a  D u ń a f o w s M ^ o  L 7. (Podwale 1.4), 40,110 o

M a p f a s s y n  w y r o b ó w  J u b i l e r s k i c h
W ik t o r a  £ ® a p lIe M @ jg ©

istniejący ctl ?0-łu lat w Rynku g^óynym Nr 7, przeniesiony został 
so 4  1 12 (io Sukiennic Nr. 1

i poleca  swój skład wyrobów złotych i srebrnych w najnowszych fasonach. 
Frz jtnuje zamówienia, reperacye i zamiany. Największy wybór pierścionków 
zaręczynowych. Na skiadzio zegarki złote i srebrne 7. fabryk szwajcarskich. 

Srebro do wypraw ślubnych gotowe, na składzie.
U \ vac«& ! Magazyn mój znajduje się tylko w Sukiennicach Nf. 1.

M . J A K U B O W S K I
K r a k ó w y  S e M e i i s i l c e  f£&-fż7

> *  <#•" 'M W I A  .iW fw l t r W .  V «

W s f i a M f i a i ł y  p o d  a r  Eaa F i s ś ą . t l i a

'przez A N T O N I E G O  T E S L A S w A
kuchmistrza śp. Nam. lir. Pctokiep-L Dzieło to obejmuje 8 5 0  jasnych przepi
sów o przyrządzaniu wykwintnych i tanich wypróbowanych, a wielu nu zna
nych potraw dla fiU sń i i słabych, o przyjęciach, bolach, weselach, rautach, 
o ŚwIf©3MiieiH i W igilii, o konserwach, winach owocowych oraz wiadomości 
praktyczne. Za nadesłaniem 7 kor. pięknie w płó 110 ipraw złoconą. 6 lor.  
50 hal opr. w karton odsyła odwrotnie p p łacjsn ą  RNTÓKI TESŁflH , Kra
ków, ul. Michałowskiego 13, tudzież’  główny skład A. Piwarskiego, jakot -ż

wszystkie księgarnie. "  6471 3 19

A r t y s t y c z n i e S i y  I o  w e  | fi

#
#

Wyłączne zssiepsfiie m\i: Oaimłer, Meiceftęs, Oresoire.

©AIJ-CIw  a u t ©  G A M A G E
Spółka z ogrąfriczoRą odpowiedzialnością.

P i e r w s z y  f a c h o w y -  w a r s z t a t  r e @ ł a r a c y | n ^ .
W ozy osobowe, ciężarowe, omnibusy, łodzie 
motor., części zapasowm, pneumatyki motory.

SM im ® : ul. Retoryka 1. 5. —  Telefon Nr 107. —  Telegram „
Warssta n u!. Śiaolcfî ha l. 32.

A U TO “ .
2980 57 0

8108 1 5

I t  31  ” *-? najkpsz-ę deserowy kuracyjny! 
łWj i  * *  twardy 7 kor. gęsto płynąca pa
toka, rarytas miodoborów (tylko moja spscyal- 
ność) 7 kor. 50 Lal. ..u 50 hal. za 5 klg. franco, 
t) łasne pasieki. Ko-zeniewicz, emer. naucz.

Iwanc.any. 7911 6 10

ten, który w  -azie potrzeby przedmiotów uży
tkowych i podarków okolicznościowych wszel
kiego rodzaju, zażąda m igo głównego katalogu 
z 3C00 oobitek, który każd»mu wysyła się darmo, 
opłacony. C. i k. dostawca duoru H a n n s  
K o n r a d ,  Briix Nr. 332 tCzechy). 8101 1 5

Ostatni w nm  snemustu foiaasrariczBsfto
Kto mu poczucie piękna i jest zwolennikiem dobrej muzyki, wybierze 

tylko i jedynie znakomity, francuski

&

O T l E PUM
oddający tak muzykę, jak i głos ludzki, nadzwyczaj wiernie i czystu, z natu
ralną siłą i barwą. Gra bez zmiany igły, szafirem, na płytach nieskończenie 
trwałych. Dlatego jedyny do tańca. Wspaniałe now? zdjęcia polskie Prze
róbki gramofonów na system P a  t lić . Korzystna wymiana starych płyt.

Naprawy wa własnej pracowni.

:: Stefan "rmUzltfs*! i Taiictssz lar W
KrakCw, Szewska \  10. esn 1517 Te? icso l

• • 
• o

■^BSaPBCSŁS — i

Zadajcie spisów i wyjaśnień Sar
nio i opłatriie. 

aesasi Ceny niski? j t a a a a

O
4

85
•B
a
%s
a
i)

b

G t o a i s / i y

s0a3& q p m  J u t f ilłs r s lk l
adtkblzł” >9. i!e»QS'a'ia

u l .  l
poleca.

Najgustov. niejsze wyroby jubilerskie 
- Zegarki z pierwszorzędnych fabryk 

Piękne wyroby srebrne

Skład fabryczny sreber „Chińskich’' 7803 4 4

07
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3
G>
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©d .
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TT»<t>

| » W y S iw s s i i ia e wykonanie

\Mwm si? i imfo
P w m  s ei e D a m s l i le  3 .4 0

poleca

A M  F riiM i Ip. kom.sw RraW e, Rynek sł. i i i
li*  7388 6 10

Hnj^ieksz^ wM? oSasin męskiego, tfomshfege i flzleci^ga.

ODPOniE P0DDDHR1 m l i

Z  D irkam l Literackiej w Krakowie, ul. Jagiełlońika 10.

p o  e ca a eh  o  10 p ro e s n i 2 i.i jc^ y  ;is p o le c a :
Magazyn Towarów Bławatnyeh i strojów damskich oraz wszelkich przy- 
boiów  do krawieczyzny. —  WielĘi wybór w bieliźuie damskiej i mę
skiej. Wykonuje wszelkie zamówienia jak kosiynmy, bluzki i żakiety 

w krótkim i ściśle oznaczonym czasie.
Wysprzedaź rositek. nso  4 5

m r n m  *• P . F E E l
D a W f i4 e j  |5od  „ K o S ł t l t s s $ k ą “ .

Ki;2-33 irakiPii U K. G4r3k\.


